
n U oieta L w o w s k a ' 
* dodatkiem  urzędowym
wychodzi codziennie o 3ciej 
godzinie po poiudniu , z wy- 
Jak iem  św iat uroczystych i 
Niedzieli. Co sobota wycho- 
° z‘ „D odatek  tygodniow y".

P r e n u m e r a t a  wynosi 
z przesyłka pocztowa na rok 
®a>y 16 z ł r . , na frw arła ł 
* z ł r . , na miesiąc 1 złr. 

0 c. Miejscowa na rok 12 zł. 
k a kw artał 3 złr., na miesiąc 
i złr.

Z a  i n a e r a t y  a r ty .  
kuły nadesłane  od jednego  
w ie rsz a : p ie rw szy  ra z  6 c., 
drugi i trz e c i po 5 c. N a- 
leżytoćć slęp low a od każdej 
insercy i 30 cent.

P rzesy łk i (fran co ) od­
b iera  A dm inietracya G azety  
Lwowskiej. N um er poje- 
dyńczy w E spedycyi G azety 
(U lica  W ałowa N r. 3?(>) 5 c 

R e k l a m a c j e  wolne 
od opłaty pocztow ej.

P r e n u m e r a t a  na „ D o d a f f l i  I j g c d n i e w j “ osobno wynosi rocznie: w miejscu 4 złr., z przesyłka pocztowy 5 złr. w. a.

9 5 . Piątek 24. Kwietnia 1868. R o k  w ydania 58 .

Telegram Gazety Lwowskiej,
W i e d e ń ,  24. kwietnia. Dzisiejsza „Gazeta 

V̂|edeńska“ ogłasza pismo odręczne Najjaśn. Pana do 
ln'nistra sprawiedliwości z poleceniem, ażeby z po- 
w°du szczęśliwego rozwiązania Jej Cesarskiej Mości 
Przedłożył wnioski o ułaskawienie wyrokami skaza­
c h  więźniów.

( T e l e g r a m y  , , C z a s u “ . )  

p P e s z t ,  2 2 .  k w ie tn ia  ( w  n o c y ) .  Miasta p o b r a ty m c z e  
eszt i B uda  dziś  w i e c z ó r  są  i lu m in o w a n e .

W i e d e ń ,  2 3 .  k w ie tn ia .  D z iś  k lub l e w ic y  ( z ł o -  
/j®ny z c z ł o n k ó w  l e w i c y  izb y  n iższej  R e d . )  o d b y ł  p o s i e -  
^ ‘enie ,  na k tó r e m  o b r a d o w a n o  nad p ro jek ta m i  f inansow em i.  

r< Storni  w n o s i  r e z o lu c y ę ,  z a w ie r a ją c ą  c z t e r y  piinkta:  
t .  P o k r y c ie  n i e d o b o r u  sk arb u  p ań stw a  n a d z w y c z a j -  

lle<ni ś r o d k a m i ;

2 .  J a k o  ś r o d k i  z a s to s o w a ć  s ie  n ie  d a ją c e  u w a ża ć  
 ̂ ezy : a )  z a c ią g a n ie  s t a ł y c h  p o ż y c z e k ; l i )  p o m n o ż e n ie  
ank n o tó w  p a ń s t w o w y c h ; c )  w ię k s z e  o b c ią ż e n ie  w ie r z y -  

e ,eb p a ń s tw a ,  j a k o  u s p r a w ie d l iw io n e  sum ą n ie p r z y j ę t e g o  
s tron y  W ę g r ó w  u d z ia łu  w  d łu g u  p a ń s t w a ;  d )  s ta ł e  

p o d a t k o w a n i e  w y r o b n i k ó w ;
 ̂ 3 .  P r o je k ta  f in a n s o w e ,  z z a s tr z e ż e n ie m  r e w iz y i  bu*
,eto p a ń s t w o w e g o ,  p r zy ję te j  za p o d s t a w ę  p r z y w r ó c e n ia

P ^ z ą d k u ;

g 4 .  W  razie  o d r z u c e n ia  p o j e d y n c z y c h  p r o j e k tó w
‘S n so w y eh  —  p r z e d ł o ż y ć  u c h w a ł y  s w e  ( t .  j .  k lu b u )  m a-  

ic e na c e lu  r o z w ią z a n ie  k w e s ty i  f in a n s o w ej ,  a w y p r a c o -  
ane p o d ł u g  p o w y ż s z y c h  zasad.

. N a d  r e z o lu c y ą  tą w s z c z ę ł a  s i ę  ż y w a  d y sk u sy a .  P r z y -
p u n k t  i .  a z punktu  2 g o  u s t ę p y  a )  i b ) .  D alszy  
o b rad  n astąp i  na n a jb l iż szem  p o s i e d z e n iu  ldubu.  

P a r y ż ,  2 2 .  k w ie tn ia .  „M onitor  w ie c z o r n y  k o n -  
^atuje  u s p o k o j e n ie  u m y s łó w ,  j a k i e  n a s ta ło  z p o w o d u  zm y-  
j Oych p o g ł o s e k  w o j e n n y c h .  „M onitor  w s k a z u je  na u s i -  
^ a n i a  rządu  f r a n c u s k i e g o ,  -dążące  do  z n iw e c z e n ia  z a m ia -  

w o j e n n y c h ,  u tw ie r d z e n ia  p o w s z e c h n e g o  p o k o ju ,  przy  
H ta k ż e  i in n e  g a b i n e t y  w p ły w u  s w e g o  używ ają  na 

Zsz e r z e n ie  id e i  u m iar kow an ia .

K o p e n h a g a ,  2 2 .  k w ie t n ia .  P r e z e s  ra d y  o zn a j-  
. s e jm o w i ,  ż e  c a ł e  m in is te r s tw o  u stą p i  w  ra z ie  o d r z u -  

Ustawy o  w o lnej  g m in ie .

Część urzędowa.
 ̂ Minister sprawiedliwości mianował zastępcę pro- 

ratora państwa w Krakowie, M a c i e j a  C z y s z e -  
. n i prokuratorem państwa przy sądzie obwodowym 
Rzeszowie.

Minister sprawiedliwości przeniósł złoczowskiego 
^  ?PCf prokuratora państwa Dr. J ó z e f a  P r a c h t l a  

własne jego żądanie w teraźniejszym tegoż cha­
rterze do prokuratoryi we Lwowie.

s Minister sprawiedliwości mianował adjunkta przy 
‘ *ie krajowym w Krakowie A d o l f a  L i n e r t  ha  

tępcą prokuratora państwa w Krakowie.

Minister sprawiedliwości mianował adjunktów 
sądach obwodowych C y p r y a n a  L e s z c z y ń ^  

i 1 * g o  w Tarnopolu i K a j e t a n a  K o p a c z a  w Sain- 
^ zastępcami prokuratorów państwa, pierwszego 

amborze, a drugiego w Złoczowie.

Część HieurzędoM a.
Wieczorne dzienniki wiedeńskie z 

łW g o  dnia podają radośną wiadomość c»
^  rozwiązaniu Jej Cesarskiej Mości. W edług \
S*ego buletynu lekarskiego, ogłoszonego %
Kia 22go b. m., stan zdrowia Najjaśniejszej , 
r^ u ie  jak nowo narodzonej Arcyksiezmczlu by P 
Kfślny. Chrzest Cesarskiego dziecięcia o •
^  sobotę dnia 2Sgo b. m< 0 godzinie 1szej p 
^dniu w Budzie. , . , .

- Prezydyum magistratu wiedeńskiego og asz*, 
ajjaśn. Pan z powodu szczęśliwego rozw lązaui ^ 

j a r s k ie j  Mości przeznaczyć raczył sumę trzecn r  
Sl̂ y  złr. na rozdanie między ubogich stołeczneg
Kasta Wiednia.

Z okazyi szczęśliwego zdarzenia o którem mo­
wa, odprawiono przedwczoraj w Wiedniu w kościele 
metropolitalnym św. Szczepana o godz. 11. przed 
południem uroczyste nabożeństwo. Sumę celebrował 
Jego Eminencya kardynał Rauscher. Ich cesarzewi- 
czowskie Mości arcyksiążęta Karol Ludwik, Ludwik 
Wiktor, Albrecht, Jan toskański, Wilhelm, Leopold 
Józef, książę August koburgski, książę wirtemberg- 
ski obecni byli w presbyteryum; Ich cesarzewiczow- 
skie Mości arcyksiążę następca tronu Rudolf i arcy- 
księżna Gizela, Zofia, Elżbieta i Klotylda znajdowali 
się na chórze. Ich Exe. kanclerz państwa baron Beust, 
prezydent rady ministrów książę Auersperg, mini­
strowie Giskra, Berger, Brestel, Hasner, Herbst, Ple­
ner, prezydya i wielu członków obydwóch izb rady 
państwa, Ich Excelencye mincyusz apostolski Palci- 
nelli, namiestnik hr. Chorinsky, wice-admirał T egett- 
hoff, burmistrz Dr. Zelinka z deputacyą rady gminy, 
wysoka jeneralieya i świetny orszak urzędników dwo­
ru i państwa, tudzież oficerowie wszelkiej broni brali 
udział w akcie uroczystym. Przytem kościoł prze­
pełniony był tłumami pobożnych.

Z powodu tego nabożeństwa odłożono zapo­
wiedziane na środę posiedzenie izby deputowanych 
rady państwa na dzień następny.

Na posiedzeniu w dn. 21. b. m. s u b k o m i t e t u  
k o m i s y i  b u d ż e t o w e j  izby deputowanych R a d y  
p a ń s t w a  do obrady nad przedłożeniem rzącowem 
względem podwyższenia dochodów państwa, dep. Piotr 
Gross (z Galicyi) zdawał sprawę co do przemiany 
rozmaitych tytułów wierzytelności dotychczasowego 
długu państwa i wyraził przytem swoje zdanie, że 
unifikacya długu państwa nie może mieć za podstawę 
bezwzględnego pokrycia niedoboru, lecz tylko wy­
płacalność państwa, w którym to względzie przyjąćby 
należało za zasadę renty 4procentowe. Nakoniec po­
stawił wniosek następujący:

„Ze względu, że to przedłożenie powinno być 
uważane jako część integralna środków finansowych 
systemu przedłożonego przez ministra skarbu, a sy­
stem ten przez cofnięcie projektu podatku od majątku 
znacznie został zmieniony; dalej z powodu, iż pro- 
ponowana konwersya dałaby się usprawiedliwić tylko 
za przypuszczeniem zabezpieczonego uregulowania 
naszych stosunków finansowych, a przeprowadzenie 
tego uregulowania nie jest zabezpieczonem, nie można 
przystąpić do obrady nad tern przedłożeniem."

Po dłuższej dyskusyi członkowie zgodzili się 
rozpocząć obradę szczegółową nad tern przedłoże­
niem, ady wydać uchwałę na podstawie tegoż przed­
łożenia. Przedewszystkiem zaś subkomitet ma zająć 
się zestawieniem poprawek do ustawy.

Komitet orzekł, że redukeya procentów jest 
konieczną, ale jeżeli ta ma być osiągniętą w drodze 
konwersyi długu państwa, tedy konwersya musi być 
przymusową i redukeya procentów musi być w ustawie 
wyraźnie jako taka wymieniona.

K o m i s y a  e k o n o m i c z n a  izby deputowanych 
zebrała się dn. 20. b. m. na pierwsze po świętach 
posiedzenie i naradzała się nad projektem ustawy 
względem koncesyi na kolej czeską północno-zacho­
dnią. Nic jednak z powodu znacznej różnicy zdań 
nie uchwalono. Wnioski stawiane dotyczyły odesła­
nia sprawozdania do subkomisyi, wzmocnienia tejże 
odroczenia przedmiotu i t. d. W końcu musiano 
przerwać posiedzenie, ponieważ nie było kompletu.

Jak mówią, miał kanclerz państwa Br. B e u s t  
we czwartek znowu wyjechać do Budy. Zasadnicze 
uchwały nowej ustawy względem obrony krajowej 
miały wypaść ku powszechnemu zadowoleniu, a ro­
kowania , które się toczą obecnie w przytomności 
fml. barona Kuhn co do szczegółów wojskowych, 
nie wymagają obecności ani bar. Beusta, ani hr.

Taaffe. Ostateczna redakeya ma nastąpić z końcem 
tego tygodnia, i to w przytomności obu pomienio- 
nych ministrów. Oprócz ministra wojny dla całego 
państwa bar. Kuhna bawi w Budzie także minister 
finansów bar. Becke. Hr. Daaffe ma wraz z kancle­
rzem państwa odjechać do Budy.

„Op. Nat." przytacza korespondeneye z R z y m u  
z dn. 11. b. m., która donosi szczegółowo o rozmo­
wie kardynała Antonellego z reprezentantem cesar­
sko -  austryackiego rządu. Kardynał Antonelli miał 
temuż w sposób dyplomatyczny oświadczyć, że dalszy 
jego pobyt w Rzymie jest niemożliwym. „Wiener 
Abdpst." powiada, że cała ta korespondeneya z po­
czątku do końca jest zmyśloną.

O przyjęciu księcia następcy tronu pruskiego 
w Monachium donosi „Niirenberger Corr.“ pod dniem 
17. b. m. co następuje ; „Książę następca tronu pruski 
przybył po godzinie 9 dziś z rana. Na dworcu ko­
lei żelaznej, gdzie ustawiono kompanią piechoty z mu­
zyką pułkową na czele, witał księcia następcę tronu 
książę O tto , minister książę Hohenlohe, pierwszy 
mistrz ceremonii Moy i komendant miasta, jenerał- 
major Walther. Odbywszy przegląd warty honoro- 
wej, wjechał książę następca tronu z księciem Otto­
nem do rezydencyi królewskiej i zamieszkał tam 
z licznym swym orszakiem. Nie licznie zebrana pu­
bliczność na dworcu kolei żelaznej witała księcia 
okrzykami „niech żyje." Niebawem po przybyciu do 
rezydencyi, cddał książę Królowi i Królowej matce 
wizytę. Dziś po południu dany był na cześć księcia 
następcy tronu wielki obiad a wieczorem uroczyste 
przedstawienie w królewskim teatrze; jutro z rana 
uda się książę w dalszą podróż do Włoch." Podług 
innych wiadomości miał książę pruski dwugodzinną 
rozmowę z Królem.

O rokowaniach względem utworzenia p a p i e -  
s k i e j n u n c y a t u r y w B e r 1 j n i e pisze z Po­
znania, prawdopodobnie ktoś ze zbliżonych do arcy­
biskupa tamtejszego i posiadających jego zaufanie do 
dzienników berlińskich, że inieyatywa w tej sprawie 
wyszła od stolicy apostolskiej, ale że rokowania sa­
me nie przekroczyły jeszcze granicy umów wstę­
pnych. Papieskiej stolicy zależy wiele na tern, aby 
mieć akredytowanego urzędowego zastępcę spraw 
kościoła katolickiego w Berlinie samym, jako w sto­
licy naczelnej głowy i urzędu kanclerskiego pólno- 
cno-niemieckiego związku. Prusy nie mają być prze­
ciwne utworzeniu nuneyatury papieskiej dla półno- 
cno-niemieckiego związku; rezultat odnośnych roko­
wań będzie zależał od tego, czy te prawa, których 
papież zażąda dla przyszłego nuneyusza będą tego 
rodzaju, że Prusy przyjąć je będą mogły bez naru­
szenia swoich protestanckich interesów. Zapewnie 
bowiem nie zechce dwór pruski przyznać akredyto­
wanemu nuneyuszowi papieskiemu u siebie takich 
prerogatyw i przywilejów, jakich używają nuneyusze 
papiescy na innych dworach.

„Dziennik Warszawski" ogłasza następujący 
n a j w y ż s z y  r o z k a z  o zaprowadzeniu z począt­
kiem roku szkolnego 1868/9 w y k ł a d u  w j ę z y-  
k u  r o s y j s k i m  wszystkich fizyczno -  matematy­
cznych i historycznych przedmiotów we wszystkich 
średnich zakładach naukowych warszawskiego okręgu 
naukowego: „Najjaśniejszy Pan, według uchwały ko­
mitetu do spraw Królestwa Polskiego, 10. lutego r. b. 
najwyżej rozkazać raczył: 1) We wszystkich śre­
dnich zakładach naukowych warszawskiego okręgn 
naukowego, w których obecnie wykład odbywa się 
w języku polskim, wprowadzić od początku roku nau­
kowego 1868/9 wykład w języku rosyjskim wszyst­
kich fi^czno-matematycznych i historycznych przed­
miotów, wchodzących do k u r s u  tych zakładów; i  2 )
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Wprowadzić od tegoż czasu w warszawskiej g łó ­
wnej szkole ewangelicko -  niemieckiej i w łodzkiem  
niemieckiem gymnazyum realnem, wykład w rosyj­
skim języku powszechnej historyi i jeografii. O takim 
najwyższym rozkazie minister oświecenia narodowego 
zawiadomił kuratora okręgu dla właściwego wy­
konania^

Z  W a r s z a w y  donoszą o założeniu dwóch obo­
zów', jednego jak zwyczajnie bywa co roku pod Po­
wązkami, drugiego na przeciwnej stronie miasta, tuż 
pod cytadelą. Od niejakiego czasu sprowadzają tam 
wiele dział i amunicyi z głębi Rosyi. Przywieziono 
nowe armaty odtylcowe. Ztamtąd mają je rozsyłać do 
różnych twierdz w królestwie, a tylko pewna część 
zostanie w cytadeli warszawskiej

„Independance" podaje powtórzone następnie 
przez „France44 pismo księcia Orłowa, zaprzeczające 
doniesieniu kilku dzienników, że Br. Budberg przy­
bywszy do Nizzy dla powitania W. Księcia następcy 
tronu, był przez tegoż nader zimno przyjęty. Utrzy­
mywano naw'et, że W. Książę nie życzył sobie, aby 
mu poseł osoby obecne przedstawiał, i dlatego mu­
siał to uczynić hr. Orłów. W tern wszystkiem nie 
ma słowa prawdy. Przeciwnie, poseł jak zawsze sam 
wszystkich przedstawiał, a W. Książe okazywał mu 
szczególniejszą życzliwość, żaden zaś lir. Orłów nie 
był nawet obecnym przy przedstawieniu.

Na posiedzeniu drugiej izby w ł o s k i e j  w dniu 
18go b. m. znane wypadki, które w ostatnich cza­
sach miały miejsce wBononii, były przedmiotem na­
der gwałtownych interpelacyi ze strony deputowa­
nych Regnoli i Cairoli. Jak się rozumie samo przez 
się, interpelacye te w ustach dwóch członków naj­
skrajniejszego stronnictwa przybrały charakter ostrych 
zaczepek wymierzonych tak przeciw władzom miej­
scowym Bononii, jak i samemu rządowi w ogólności. 
Minister spraw wewnętrznych odpowiadał z wielkiem 
umiarkowaniem; uniewinniał postępowanie prefekta 
Bononii, a nawet zarządzone przez tegoż aresztacye 
i sekwestracye, zapewniając, że rząd państwa przy 
każdej sposobności poczyta sobie za obowiązek za­
wsze podobnie postępować, aby stanowczo położyć 
tamę wszelkim machinacyom.

Na temże posiedzeniu minister skarbu przedło­
żył sprawozdanie względem budżetu na r. 1869, ja­
kim tenże będzie skutkiem zaprowadzenia nowych 
podatków i oszczędności. Niedobór był prelimino­
wany pierwotnie na 240, a w skutek spadku ażya na 
220 milionów lirów. Według obliczenia ministra 
skarbu podatek od miewa przyniesie 60, podatek od 
kuponów 24 lub 21 mil. lirów, jeżeli stosownie do 
jego wniosku zagraniczni wierzyciele państwa będą 
od tego podatku uwolnieni, inne podatki i opłaty 
częścią nowe, częścią zmodyfikowane 43 mil., nako- 
niec rozmaite oszczędności 29 mil. lirów. W ogóle 
zatem niedobór r. 1869 zmniejszy się tylko o 46 mi­
lionów lirów. Sumy wpłynąć mające z sprzedaży dóbr 
kościelnych a przeznaczone na usunięcie kursu przy­
musowego nie są zamieszczone w preliminarzu, ró­
wnie jak sumy, które minister skarbu spodziewa się 
uzyskać przez reformę monopolu tytoniu i przez 
przeniesienie pewnych gałęzi skarbowej administracyi 
pieniężnej na bank. „Opinione" podaje sumaryusz 
tego sprawozdania, i dodaje do niego następujące 
słowa, mogące dać powód do pewnych wątpliwości: 
„Rezultaty takie byłyby bardzo świetne, gdybyśmy 
tylko płacić mogli. Ale powiedzieliśmy już, i nie 
przestaniemy powtarzać, że jeżeli niedobór r. 1869 
mógłby być zredukowany do 100 milionów, kraj po­
winien być bardzo zadowolonym; finanse państwa 
byłyby wówczas uratowane, kredyt zostałby przywró­
cony i kwestya kursu przymusowego załatwiona. By­
łoby to świetne zwycięztwo, którem i rząd mógłby 
się c ie szy ć , chociaż zapowiada teraz zmniejszenie 
niedoboru do 46 milionów.

W Bononii porozlepiano znowu dnia 17. b. m. 
plakaty pisane wzywające do pozamykania sklepów i 
wstrzymania robót. Spokojność jednak nie została 
zakłócona, i dzień przeminął bez żadnego zaburze­
nia. Ceneri, profesor uniwersytetu bonońskiego, jeden 
z tych trzech, których skazano na zawieszenie w urzę­
dowaniu, podał się do dymisyi, i odesłał nawet o trzy ­
mane niedawno dyplomy, mianujące go szlachcicem 
i kawalerem orderu św. Maurycego.

W Florencyi aresztowano temi dniami pewną 
ajentkę Mazziniego, która usiłowała zawiązać stowa­
rzyszenie pod nazwą „Roma terza44. Znaleziono u niej 
statuta stowarzyszenia, listy od Mazziniego i *wiele 
innych kompromitujących papierów.

Członkowie ciała dyplomatycznego już dnia 18. 
b. m. wyjechali z Florencyi do Turynu na obrzęd 
weselny królewicza Humberta. W kilka godzin po 
zamknięciu posiedzenia izb pojechali także do Tu­
rynu prezydent ministrów i miuister spraw wewnę­
trznych.

W obec doniesień o gorliwości, z jaką wszyst­
kie prawie miasta Włoch starają się okazać przy­
wiązanie swoje do dynastyi i radość z powodu za­
ślubin księcia następcy tronu i z jaką starają się 
tłómaczyć uczucia te swoje przez kosztowne podarki, 
uderza nadzwyczajnie wiadomość o zabiegach stron­
nictw dynastyi nieprzychylnych przeszkodzenia uro­
czystościom ślubnym. I tak kusiło się jeszcze w mi­
nionym tygodniu, jak ztąd do „Koeln. Ztg.“ donoszą, 
kilkunastu ludzi spalić most drewniany na rzece Arno, 
na którym spalone być mają wielkie ognie sztuczne.
W tymże samy czasie chciano w Turynie podpalić
amfiteater, wystawiony dla turnieju na placu Cavoura. 
Policya znaglona jest teraz do strzeżenia go przez 
ajentów i żołnierzy, by podobnym na przyszłość za- 
pobiedz zamachom. Wieczorem dnia zaraz nastę­
pnego po tyrch wypadkach rzucali tu młodzi ludzie 
bomby na Piazza Yecchia, w najludniejszej okolicy 
miasta. Emigranci rzymscy powybijali szkło w la­
tarniach gazowych wystrzałami z rewolwerów i t. p. 
Wszystkie te zajścia w połączeniu z rozruchami ro­
botników po innych miastach są dowodem, żc gotu­
jące się w Turynie i Florencyi uroczystości najmniej 
teraz są na czasie. Ze strony wielu izb handlowych 
nadchodzą protesty przeciw podatkowi od m iew a, 
który takowe uważają za niedający się przeprowa­
dzić i zgubny dla kraju całego.

Jak z R z y m u  donoszą, zaszczycił papież
w dniach ostatnich z pomiędzy wszystkich przyby­
łych tu obcych szczególną i odznaczającą życzliwo­
ścią i uprzejmością prostego kapłana, don Giacomo 
Margotti. Pod redakcyą jego bowiem przesłała „Unita 
Cattolica kasie Świętopietrza już 3 miliony lirów 
w gotówce a obecnie przyniósł sam osobiście 60 000 
lirów, nie licząc w to licznych darów i kosztowności. 
Stronnictwa we W łoszech nie zmieniły dotąd cha­
rakteru swego: Rzym jest dla nich przedmiotem naj­
gorętszej nienawiści ale zarazem i miłości najserde­
czniejszej. W edług wiedeńskiego „Volksfreund“ skład 
papieskiego korpusu żuawów przed znanem przyby­
ciem 140 Kapadyjczyków był według narodowości 
następujący: 1863 znajdowało się w mm Hollendrów, 
1005 Francuzów, 574 Belgijczyków, 106 Niemców, 
101 Irlandczyków, 22 Anglików, 22 Szkotów, 12 
Amerykanów, 9 Włochów i 2 Lapończyków. - 
„Giornale di Napoli donosi, że dezereye w szeregach 
armii papieskiej nie ustają. Dnia 8. b. m. przybyło 
do Narni znów siedmiu dezerterów, pomiędzy któ­
rymi było czterech Belgijczyków, dwóch Badeńczy- 
ków i jeden Graubyndczyk. Rząd papieski gniewa 
się podobno bardzo na te dezereye, przeciw którym 
minister wojny chwycić się teraz zamierza środków 
najsurowszych.

Do „G. di Venezia" piszą z F l o r e n c y i ,  że 
dyrektorowie policyi we wszystkich miastach włoskich 
są teraz zmuszeni do nadzwyczajnej baczności, a tam­
tejszy dyrektor aresztował kilka wielce podejrzanych 
osób, pomiędzy któremi pewną Niemkę, mającą za­
miar udania się na wyspę Kaprerę.

O rozruchach w L i z b o n i e  donosi „Journal 
do Commercio44: O pierwszej godzinie po południu 
dnia 13. 1. m. zgromadziło się przed pomieszkaniem 
hr. d Ayila, ministra spraw wewnętrznych około 50 
ludzi, którzy w imieniu robotników domagali się od 
ministra roboty. Wzmocniono natychmiast straż koło 
ministeryum 30 żołnierzami municypalnymi, na rogu 
ulicy Loretto stanął posterunek kawaleryi a ulice 
poboczne przebiegały oddziały konne. Nazajutrz przy­
brały rozruchy te groźniejszą postać. Na ulicy Lo­
retto powstało znaczne zbiegowisko; około 150 lu­
dzi tamowało przejście, następnie rozdzielili się na 
oddziały, które poczęły żebrać i wciskać się do naj­
znakomitszych sklepów z prośbą o wsparcie. Wnet 
pozamykano sklepy a niepokój ogarnął całe miasto. 
We dwie godzin zgromadziło się znowu na ulicy 
Loretto około 300 ludzi wznosząc okrzyki rządowi 
nieprzyjazne. Około trzeciej przypuszczono mniemaną 
deputacyę do ministeryum, i tu aresztowano wszyst­
kich jej członków, ponieważ nie chcieli powiedzieć, 
od kogo właściwie zostali wysłani.

Przewodniczący deputacyi, Antonio Yerra da 
Silva, oddalony przez p. Fontes urzędnika skarbu, 
gdy go wraz z towarzyszami pod eskortą do Karmo 
prowadzono, wołał; „niech żyje król, niech żyje wol­

ność44 i żądał chleba i roboty dla robotników. An­
tonio Yierra da Silva mieni się właścicielem domu, 
inni są rzemieślnikami. Przewódzcy ruchu ściągnęli 
robotników z okolicy, których zaraz po ubiorze po­
znawano. Podczas tego strzegła zbrojna straż domu 
hr. Peniche, przed którym liczne zbiegowiska wie­
czorem się tworzyły. Noc sprzyjała tym niepokojom. 
Tłum napadł na oddział kawaleryi i zmusił go do 
użycia broni. Raniono kilku żołnierzy municypalnych 
kilku ajentów policyi i komendanta policyi cywilnej 
p. Palmeyro. Około 11. godziny tłumy się rozpierz' 
chły i piętnastu z nich przyaresztowano; kilku ZC' 
znało, że ich ściągnięto pod pozorem nastręczenia 
roboty i że byliby wcale udziału w tych rozruchach 
nie brali, gdyby byli wiedzieli, że one mają cech? 
polityczną. Rozruchy te zakończył ogień sztuczn)’i 
na kilku bowiem miejscach pojawiły się race ogniste- 

Do „Monitora" piszą z L i z b o n y ,  że skrajna 
partya, widząc zniszczonym swój wpływ w nowej 
izbie, starała się wywołać niepokoje w dni zwołania 
kortezów. Opinia publiczna w Portugali okazała sif 
jednakże stanowczo przeciwną tym karygodnym za­
machom, których celem było zaburzyć porządek pu­
bliczny na korzyść osobistych interesów, i dla teg° 
było rzeczą łatwą dla rządu przeszkodzić tym agi' 
tacyom. Ludność Lizbony przyjęła z zadowolenici® 
środki zarządzone przez ministerstwo, tak, że ostatnie 
wypadki przyczyuiły się jedynie do utwierdzenia te­
raźniejszego ministerstwa portugalskiego.

Urzędowe „Srbske Novine44 piszą, że ministei 
Zukilsch traktował o trzech kwestyach z cesarska 
austryackim gabinetem: żeby Serbii było wolno bic 
monety miedzianne we W iedniu, żeby austryacka 
poczta w Belgradzie była rozwiązana, dalej żeby Ser­
bia w bezpośredni stosunek z Europą wstąpiła, 8 
naostatek, żeby kapitulacya względem Serbii jak° 
państwa ehrześciańskiegó została zniesioną i zastą­
pioną przez stosowne układy. Misya odniosła pożą­
dany skutek: pieniądze serbskie będą bite we Wie'  
dniu, zniesienie poczty i inne szczegóły zostaną za­
łatwione w maju. Od kapitulacyi względem Serbn 
chce rząd austryacki odstąpić, aby ją zastąpić koH' 
wencyą zawartą z Serbią. Nakoniec piszą „Srbske 
Novine“ : Zawarta przed wiekami kapitulacya jest do­
kumentem naszego moralnego poniżenia, źródłem 
moraluych szkód, przeszkadza ona naszemu państwo­
wemu rozwojowi i prowadziła do starć pomiędzy 
krajowemi i cudzoziemskiemi władzami, dlatego z nie­
cierpliwością oczekujemy, a z radością powitamy t? 
godzinę, w której Serbia uwolnioną będzie od tych 
więzów, które zagrażają jej przyszłości i samoistno-
sci.k

O stanie rzeczy w K s i ę s t w a c h  Na d d u n a j -  
s k i c h  czytamy w jednej z paryskich korespondenci 
„Gazety Augsburskiej44:

Trudno zaprawdę wyrozumieć politykę rządu 
rumuńskiego od kilku miesięcy. Przytaczają się uf 
onej usprawiedliwienie różne jakoby interesa i ko­
nieczności, które jednak nie szczególnie odpowiadaj? 
istotnemu nad Dunajem stanowi rzeczy. Tak np. sty' 
szymy, że obecne ministeryum pana Bratiano ma 
przeciw sobie systematyczną opozyćyę bojarszczyzi1̂  
niezadowolonej z unii Księstw i z obcego panuj?' 
cego, a dążącą do przywrócenia władzy tureckiej' 
Temu nikt chyba nie uwierzy, kto ma jakie bądź 0 
teraźniejszym stanie umysłów w Rumunii wyobraź®' 
nie. Przewrót, który usunął hospodara Kuzę odp0' 
wiadał chęciom wielkiej większości narodu, a b°' 
jarszczyzna uczestniczyła w nim przeważnie; W'8”' 
domo bowiem, że kilkunastoletnia agitacya w c e u 
otrzymania Księcia zagranicznego pośród niej ndâ  
swe ognisko, i w ogóle przez najznaczniejsze i naj0' 
świeceósze osoby i klasy w kraju całym była popi®' 
raną. Wprawdzie mniemają dziś bojarowie, że u'e 
czas jest jeszcze kusić się o zupełnie zerwanie sl®' 
bego węzła, łączącego Rumunię z Turcyą, ależ 0 
takiego przekonania do owego pragnienia, aby 
wna władza turecka została przywróconą, bardzo }e\  
bardzo daleko. W ogólności nie podobna dopatr*et 
w czem mianowicie mają być bojarowie przeciął11 
kami teraźniejszego rządu, a zatem brać na sei) 
owych trudności, jakiemi rząd ten odosobnienie s«’0j 
i nietolerancyę upozorować usiłuje. Młodzież i u 
muńska klas zamożniejszych, wychowana w irte‘ 
zachodniego liberalizmu, pragnie bardziej uczestm 
ctwa w sprawach publicznych, niż żeby myśla^8 
zachowaniu dawnych stanowych przewilejów, i nig 
też rządowi na drodze postępu nie zawadzała, 
wiadają nam, że ministeryum stci na czele deifl^ 
kratycznego stronnictwa, i z jego pomocą chce
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rodowym iść duchu. Ale zkąd się w Rumunii m o-| 

wziąść demokracya ? Jakim sposobem nieoświe- 
c°ne masy tameczne mogą wyrażać swoje opinije ? 
Czyż nie wiemy, jaki jest tam stan elementarnego 
Nauczania! Jeżeli więc ministeryum chce jakąś do­
myślną demokracyę reprezentować, to do bardzo 
chyba niebezpiecznych udawać się musi obrotów: 
(Wzy<j ciemne tłumy marą terytoryalnego rozsze- 
f?nnia się, wmawiać w nie, że są powołane do ufun- 
^°"'ania wielkiego nad Dunajem państwa, i zamiast 
P°wsciągać w nich dzikie zapędy nietolerancyi, ży- 

owszem najgorsze ich przesądy. Tak to mini-Wlć

ster'r yum p. Bratiano, pragnąc wbrew uczuciu klas 
Os'vieconych władzę sprawować, zmuszone jest do 

' lebiania gminowi, żadnych rozumnych rządów nie
Pojmującemu.

Bardzo jest do życzenia, aby młody książę Ru­
munii zawczasu się opatrzył do czego taka polityka 
P*zybraną jego ojczyznę doprowadzić moift.

Według doniesień telegraficznych z W as h i n g -  
. ° nu z dnia 20go b. m. izba reprezentantów przy- 

a 99 głosami przeciw 5 projekt ustawy Banksa 
" ^ ęd em  naturalizacyi cudzoziemców osiadających 

Ameryce. Ustawa ta unieważnia wszelkie rozpo­
godzenie lub orzeczenie urzędników Stanów Zjedno- 
Cz°nych, o ileby się sprzeciwiały ustawie emigracyj- 
"ej' Wszyscy naturalizowani obywatele amerykańscy, 
Zllaitlujący się za granicą, mają prawo używać takiej 
j3mej opieki, jakiej doznają rodowici Amerykanie, 
j-zeliby który z rządów zagranicznych aresztował 

y^atela amerykańskiego i nie chciał go wypuścić 
P°d pozorem, że naturalizacya nie uwalnia od wier- 

poddańczej dla dziedzicznego Monarchy, pre­
z e n t  ma prawo zarządzić uwięzienie kilku podda­
j e  tego państwa przebywających w Stanach Zje­
żd żo n y ch .

W dalszym toku procesu prezydenta Johnsona, 
s0d odmówił przesłuchania sekretarza Willisa i in- 

osób wezwanych przez obrońców dla udowo­
d n ią , że gabinet, nie wyjmując Stantona, doradzał 

P,ezydentowi położyć veto przeciwko bilowi Tenure 
Ż Office i że gabinet zgodził się następnie, iż ta 

ŝta\va nie da się zastosować do sprawy Stantona.
dona już się wiec skończyła; komitet oskarżycieli 

Wystąpił z repliką dn. 22. b. m.

„Courr. des Etats-Unis“ donosi, że znaczną li-  
Francuzów uwięziono w M e x y k u  z powodów 

^wiadomych. Największa ich część służyła dawniej 
, dm ii Cesarza Maxymiliana. Panuje też dlatego pa- 

ttleżna obawa w kolonii francuskiej w Mexyku, która 
^zbawiona jest wszelkiej obrony. Kongres mexykań- 

1 ma także zawotować ustawę, mocą której zostaną 
^szyscy cudzoziemcy bawiący w Mexyku, wyjąwszy 

drykanów, pomimowolnie naturalizowani.

I l r  ©laika.
—  Z p o w o d u  ra d o sn e j  w ia d o m o ś c i  o s z c z ę ś l iw e m  

rozw iązan iu  N a j ja śn ie jsze j  Pani  o d p r a w io n o  w czor aj  o 6 e j  
g-odzinie  w i e c z ó r  w  tu te jsze j  św iątyni  iz r a e l ic k ie j  na K ra -  
k o w s k ie m  p r z e d m ie ś c iu  u r o c z y s t e  n a b o ż e ń s tw o  d z ię k c z y n n e  
przy b a r d z o  l icznym  u d zia le  lu d n o ś c i  w yzn an ia  m o jż e s z o -  
w e g o .  K a z n o d z ie ja  D r .  L o e w e n s t e in  m ia ł  z a s to s o w a n ą  do  
o k o l ic z n o ś c i  p r z e m o w ę .

( W y p a d k i  m i e j s c o w e . )  Dnia 2 1 .  b. m. w y b u c h ł  
o g i e ń  w  k o m in ie  d o m u  p o d  L .  1 2 4  p r z ^ n i l i c y  o r m ia ń ­
s k i e j  w y ższe j  sk u tk ie m  n a g r o m a d z e n ia  s ię  tam sa d z y ,  l e c z  
z o s ta ł  n ie b a w e m  u g a s z o n y .  Dnia 2 3 .  b .  m. p o w ie s i ł  s i ę  
w  k o s z a r a c h  na ż ó łk i e w s k ie m  p o d p o r u c z n ik  od  p o c i ą ­
g ó w  Born.

( X L L  s p i s  d a r ó w  n a  f u n d a c y ę  ś.  p.  K a r o l a  
S z a j n o c h y . )  Z p o p r z e d n i e g o  sp isu  g o to w iz n ą  1 3 . 1 5 1  z łr .  
9 3  e . , w  e f e k ta c h  2 4 5 0  z łr .

Z ło ż y l i  da lej  : N a  r ę c e  barona  H o r o e h a ,  p r e z e s a  rady  
p o w ia to w e j  j a w o r o w s k i e j :  H enryk L e w i c k i  1 0  z ł r . ,  S z c z e ­
pan T r u c h in  2  z łr .  razem  1 2  z ł r . ,  na r ę c e  J a k u b o w ic z a ,  
p r e z e s a  ra d y  p o w ia to w e j  b r z e ż a ń s k i e j : H enryk  S z e l i sk i
2 5  z łr .  - W s z y s t k o  to wraz z w y k a za n em i w  p o p rzed n im  
s p i s i e  w y n o s i  o g ó ł e m  g o t o w iz n ą  1 3 . 1 8 S  z łr .  9 5  c . ,  a 
w  e f e k ta c h  2 4 5 0  z łr .  w .  a.

( N i e s z c z ę s n e  w  y p a d k i . )  W  D o b o s t a w c a c b  w  p o ­
w i e c i e  k o ło m y jsk im  dn. 9 .  b . m . d z ie w k a  Marya Maryniok  
rz u c i ła  s i ę  w m ły n ó w k ę  n io s ą c  p o m o c  c h ł o p c u ,  który  
w p a d ł  tamże i u r a to w a ła  g o ,  l e c z  w tejże  ch w i l i  porw ana  
p rzez  k o ło  m ły ń s k ie  p o n io s ła  ś m ie r ć .  W  U h n o w ie  w  pow .  
r a w s k im ,  g d y  p o d c z a s  r e z u r e k c y i  s trze la n o  z m o źd z ierzy ,  
za ty c z k a  od m oździerza  u g o d z i ła  w b rzu ch  d z i e w c z y n ę  
W ik to r y ę  Holak  tak n i e s z c z ę ś l iw ie ,  ż e  w d w a  dni p o te m  
u m a r ła .  W  S t a n i s ł a w ó w c e  w  pow . ż ó łk ie w s k im  dn. - 1 4 .  
b. m. s łu ż ą c a  Anna K ornbli ith ,  o k o ło  5 0  lat  l i c z ą c a ,  u to ­
n ę ł a  p r z y p a d k ie m  w r o w ie  p rzydrożnym . W  Ottynii w  p o w .  
t ł u m a c k i m , g d y  s trze la n o  p o d c z a s  r e z u r e k c y i ,  d z iew k a  
p e w n a  n ie  u su n ą w s zy  s ię  na z a w o ła n ie ,  z o s ta ła  p r z y p a d ­
k iem  z p is to le tu  p o s t r z e lo n ą  w p l e c y  i w s k u t e k  t e g o  
umarła.

( P o ż a r y . )  D n ia  1 3 .  lu t e g o  s p a l i ł  s ię  w  S ta r e j s c l i  
w p o w .  s ta r o m ie j sk im  dom  z b u d y n k a m i g o ś p o d a r s k ie m i ,  
s z k o d a  w y n o s i  4 2 5  z ł r . ,  o g i e ń  m ia ł  b y ć  p o d ł o ż o n y ; dnia  
9 .  b. m. w  W o l i  Z a r c z y c k ie j  w  p o w .  N i s k o  s k u tk ie m  n ie ­
o s t r o ż n o ś c i  t r z y n a ś c ie  z a g r ó d  w ł o ś c i a ń s k i c h ,  s z k o d a  w y n o s i  
4 4 1 7  z ł r . ;  dnia 1 4 .  b .  m. w  R a j ta r o w ic a c h  w  p o w .  Sam­
bo rsk im  dom w ło ś c ia ń s k i  w a r t o ś c i  1 0 0  z ł r . ,  o g i e ń  m ia ł  
b y ć  p o d ł o ż o n y :  dnia 1 7 .  b .  m. w  S a d z a w c e  w  p o w .  n a -  
d w o rn ia ń sk im  d om  w ł o ś c ia ń s k i  w a r t o ś c i  1 3 0  z ł r . ,  dn. 1 8 .  
b. m. ta m że  dom  w ło ś c ia ń s k i  w a r to ś c i  7 0  z ł r . ,  dnia 2 1 .  
b. m. ta m że  b u d y n e k  d w o r s k i  w a r t o śc i  1 8 0  z ł r . ,  p r z y ­
c zyn a  t y c h  t r z e c h  p o ż a r ó w  n ie  w ia d o m a .

Gospodarstwo, przemysł i handel.
L w ó w ,  23. kwietnia. Na tutejszej giełdzie pła­

cono; Pszenica korzec 170 Sb netto 11.50 ab dwo­
rzec Lwowsko-Czerniowiecki.

Ostatnia poczta,
P a r y ż ,  2 2 .  k w ie tn ia .  „ E p o q u e “ d o n o s i ,  że  hr.  

Goltz i k s .  M e t te r n ic h  m ie l i  w c z o r a j  długą k o n f e r e n c y ę  
z m a rk izem  M oustier .

L o n d y n ,  2 2 .  k w ie tn ia .  N a  p o s i e d z e n iu  izb y  n iż ­
szej  p ar lam en tu  b y ł  w n io s e k  Gilpina na z n ie s ie n ie  kary  
ś m ie r c i  zb i ja n y ,  m ię d z y  in n ym i ta kż e  p r z e z  S tuarta  Milla 
a n a s t ę p n ie  z o s ta ł  o d r z u c o n y  1 2 7  g ł o s a m i  p r z e c iw k o  2 3 .

T u r y n ,  2 2 .  k w ie tn ia  D zis ia j  o d b y ł y  s i ę  za ś lu ­
b in y  k s ię c ia  H um berta  z k s ię ż n ic z k ą  M ałgorzatą  sa b au d zk ą .  
Miasto j e s t  o d ś w ię t n ie  d e k o r o w a n e .  K ról o b d a r z y ł  przy  
tej s p o s o b n o ś c i  o r d erem  św .  A n n u n c y a ty  a r c y b is k u p a  T u ­
rynu m n s g r .  S e l o p i s  i s e n a t o r ó w  d'Arobrois i Casati.

M a d r y t ,  2 1 .  kw ietn ia .  S tan  zd ro w ia  m a r sz a łk a  
N arv a ez a  p o l e p s z y ł  s i ę  znaczn ie  d z i ś  o d  p o łu d n ia .

D nia  2 2 .  k w ie tn ia .  P o le p s z e n ie  trw a  c ią g l e .

M a d r y t ,  2 1 .  k w ie tn ia .  P o s ie d z e n ia  k o n g r e s u  z o ­
s ta ły  z a w ie s z o n e  z p o w o d u  n a g ł e g o  p o g o r s z e n i*  s i ę  c h o ­
ro b y  m arsza łk a  Narvaezn, k t ó r e g o  o g o d z in ie  3 .  o p atrzon o  
sa k r a m e n ta m i  k o n a ją c y c h .

K o n s t a n t y n o p o l ,  2 1 .  k w ie tn ia .  N am ik  B asza  
p r z y b y ł  do s to l i c y  i o trzy m a ł  w czo r a j  a n d y e n c y ę  u S u ł ­
tana.  G u b ern a to r  L ibanu D a o u d  B asza  p rzy b y ł  dziś  rano .  
S u ł ta n  r o b i ł  dzisiaj  w iz y tę  le l i  c e s a r s k im  W y s o k o ś c io m  
A r c y k s ią ż ę to m  au stryack im .

N o w y  J o r k ,  d .  11 .  b. m, W  p r o c e s i e  p r z e c iw k o  
J o h n so n o w i  u d o w o d n il i  o s k a r ż y c ie l e ,  że  p r e z y d e n t  p e w n e ­
mu k a n d y d a to w i  o d m ó w i ł  m i e j s c a ,  o  k tóre  t e n ż e  k o m p e -  
t o w a ł ,  a to dla t e g o ,  ponieważ, sy m p a ty z o w a ł  z  k o n g r e ­
se m .  O b ro ń ca  Aivlio o św ia d c z a ,  że  Stanlon,
J o h so n a  zan ad to  d o w o ln y  u ży tek .  S  
m ia n o w a n e g o  p rzez  L in c o ln a  S tantona  upo' 
zos tan ia  m in is tr em  pod  inną p r e z y d e n tu r ą  aż do  
M ow y J o h n s o n a  n ie  n a r u sz a ły  k o n g r e s u ,  l e c z  t 
s tr o n n ic tw o  w  k o n g r e s i e .

W  M o n t r e a l  a r e s z to w a n o  kilku F en i  
n y c h  o u d z ia ł  w zam o rd o w a n iu  M a c g e a .

5 H ■ L
ze  s ł ó w  

e m ó g ł  
do po-  

r. 1 3 6 9 .  
ew n e

Przyjechali do Lwowa.
Dnia 23. kw ietn ia  

Ho lei G e o rg e : PP. SiiniganuwsW  Vt łodz., z T orslsa . — 
Slojow ski Miecz , z B łudnik .

IIolcl an g ie lsk i: Bal Józef, z T u lig ló w . — Jank iew icz  
Konst., z  S tan is ław o w a.

Wyjechali ze Lwowa.
Dnia 23. kw ietn ia .

PP . Po lilner L ud ., c. k  ro tm istrz , do ŻóF w i. -  M e­
dycki Emil, c. k. kap itan , do S try ja . — B aczyński N ar , do 
K arlsbadu. -  Dr. D ylew ski M ar., do Rolow a — Jan ick i Jan , 
do O stro rzyc. -  K om arnicki S tan ., do Zaw adki. — H r. Ł ę ­
czyński H en., do D einetrow ic. — P io tro w sk i W łodz., do W oli 
w ielkiej. — Z u b rzy ck i A n t ,  do Dembowic. — B ogdanow icz 
Je rzy , do O re lca .

Spostrzeżenia meteorologiczne we Lwowie.
Dnia 23. kwietnia 1868.

Pora

B arom etr 
w m ierze 

par. sprow . 
de 0° R eau.

Stopień
ciepła

w edług
Reaum.

S tan  p o ­
w ie trza  
w ilg o ­
tnego

K ierunek  
i siła  

w ia tru

Stan
atm o­
sfe ry

7. god. z ran a 3 2 7 4 3 -t- 8 .8 79 Pd. sł. 9
2. god. po poł. 326 46 -t-18.1 42 Z. mi. si. 3
lO.god. w iecz. 326 70 -t 13.0 68. ■ » 6

T R A T  R .
D z i ś  (przed, poi.) „ H a l k a “, opera w 4 aktach.

Na dochód p. Filomeny K w i e c i ń s k i e j

O dpowiedzialny redaktor Adolf Rudyński.

Rnrs giełdy Lwowskiej.

E f f e k t a

Ą, D nia 23. kw ie tn ia . 
cł e ga l. kol. żel. K ar. Lud.

e l.olei lw ow sk o -czern . . 
’• ta n k u  hipot. ga lic . . . 

(i*1 pap. c ze rl. po 2CO złj.w^.a 
ty z. T . k r .  gal. w m. k.

„ w wf. a.
Obu . hiP‘ £al- • **'£• ind . g a l ............................

delto  W . X . K rak .
P0. delto Księstw  a Buk.
Pij*‘ e }od. z r .  1866 po 7%  . 
<hiT’ °1- S ■ K ar. L ud . I. F.m. .

« cX c•C J i

etlo
ett0 dtto

dlto
dllo 11. „ .

L w ow .-C zerniow  
dell I. Em. .
I w 0 dllo  detlo  U.
1),, at ho len d ersk i . .

• • •orRub0leond
0 * 1  8rel:, "> '<«yjshi •

. Papierow y rosy jsk i 
1K ^ p e r y a ł  ro sy jsk i , 
f  ,nk- poi. za 160 z), poi.nniBlri __sre b rn y  . 
Sr^ J ;  b ile ty  kasow e

sk
ut

ec
zn

.
pr

ze
da

że G
s £  0 «M OJ N U

K u rs o sta tn i

U » =L p łacą  |  żąda ją

Z ło te  a u s tr ia c k ie

- — — 204 75 206 75

— — — 177 75 178 76
--- .— — — — 72 —

bez dywid. — — 20C —
— - — -- < 6 20 76 60
— - 72 60 73 —
— — — -- 80 — 80 50
— — — ~ 64 60 64 90
— - — - — — — —
— — —
— — — 99 — 99 50
— _ — — — — —
- - - — 88 50 89 26

— —- 76 50 77 25
— - — - — — — —
— — — — — — —
_ — — — 5 53 5 18

_ — -- 9 3) 9 37
_ _ — -- 1 78 1 80
— — — - 1 5 9 % 1 6 0 %
— - — 9 50 9 60
— — — - — — — —
— _ — — — — — —

- 1 7 1 % 1 7 2%
- ! - - 1- 114 50 115 5S

K urs giełdy wiedeńskiej.
Dnia 2 1 . k w ie tn ia  1868.

1 . K in g  pvittl»‘  słi>J*
A, P  & ii fi  ̂ ^

^  pożyczk i naród , z  p ro cen tam i od styczn ia   ̂ (£ .# 5
iip c a  po 6 %  . . . .  ■ • • • * * * ‘ '.6 2 ,6 0

ou k w ie ti ia  do p a źd z ie rn ik a  po o /o • • ,
ożyczka w s re b rz e  1864 (fun t. s z t .)  zw ro tn a  w  ud 

p, r o  5 %  . „
°żyozka w s re b rz e  z  1865 (fran k i)  z w ro tn a  ^

W 37  la tach  po  ........................................... ....

(Za 100 z ł.)  
pien. tow ar.

C2.86
62.70

70  —

76.60

pien. tow ar. 
56 70 

168.60 169.— 
168.50 169,—

75.26 
81 20 
90  25 
f 2 60 
20.—

85 60 
92.60 
72.50 
64 75 
68.25 
64  60 
99.75

M etaliki po 5 % ..................................................................  56 60
P rz e z , do w yl. z r. 1839 całe lo s y ...................
P rz e z , do wyl. z r. 1839 p iata cześć losów .
P rz e z , do w yl. z r .  1854 ....................................  74 75
P rzez , do w yl. z r .  1860 po 500 z ł ............................. 81.7 0
P rzez , do wyl. z r. 1860 po 100 z ł ...............................89.76
Pożyczka z r .  1864 (z prem ią) po 100 z łr , . . , 82 40
Kenty Como po 42 l ir .  a u s t.................................................... 19.60

B. K r a j ó w  k o r o n n y c h .
C bligacye indem n. po 5%  za 100 z łr .

N iższej A u s t r y i ................................. .... ............................85 .—
Cze c l i ..............................................   9 1 5 0
W ę g i e r ....................................................................................... 78  —
G a i i c y i ..................................................................................... 64 25
S ie d m io g ro d u .............................................................   67.50
B u k o w i n y .................................................................................6 4 .—
Galic. pożyczki głod. z r . 1866 po 7%  . . . .  99.25

* .  A k c y e .
Banku narodow -ego .............................................................. 6 9 4 .-6 9 6 .-
Inst. k red . dla handlu po 200 zł. w. a .................  178 90  179 10
Niż. - a u str. tow. eskem t. po 500 z ł .........................  587 — 589.—
P a rk u  a rg lo  - austryack iego  na 200 z łr . (20 ft.

s te r . j  z w p ła tą  3 0 % ....................................................  129 50 121.—
Półn. kol. po 1000 zł. m. k ..........................................  1757.— 1760 .—
T ow . kolei żel. państw a po 200 zł. m. k. ezyli 500 fi. 2 5 4 — 254 20
Polud. t  olei państ., po 200 z ł. w. a. czyli 500 fr. 167 80 167 90
Kol. Ces. E lżbiety  po 200 zł. mon. konw .................... 140 25 140.76
Kol. K ar. Lud. po 2 0 0 zł. mon. konw ........................ 204 25 204 75
Lw ów sk o -cze rn io w . kolej po 200 zł. w. a. w s r e ­

b rze  (20 f. s . ) .........................................................
A ustr. to w arz . żegl. p a r. po 500 zł. m. k. ,
Galic. banku hyp. po 200 z łr .  w p ła ta  40%

3 .  L i s t y  z a s t a w n e .
Banku )
naród. > p rzezn . do losow ania po 5%  . . . 
w w. a . )
G al. Tow . k red . w w. a. po 4 % .................................7 2 .—
G alic . banku hyp. po 6 % ............................  81.60
W ęg ier. T o w a r, ziem skie, po 5 ‘/ 2% ........................  90  25

detto (ren ta )  po 6 % ................................................— . —
Pow. au s tr . tow arz. k r . ziem. p rzez , do losow,

po 6%  w s r .   ...........................................100.50

U . O b l i g a c j e  z  p r a w e m  p i e r w s z e ń s t w a .
Kol. półn. po 100 z łr . Ru k .........................................  88.76 8 t . —
Kol. póln. po 100 zł. w . ! a ............................................  8 6 .— 86.60
Kolej galic . K aro la  L u d w ik a  po 300 z lr , w . a.

(w  s re b rz e )  po 6%  za  100 z l r ........................  93 .— 93 50

1 7 8 . -  178.25 
489 -  4 9 0 . -  

. 7 8 .— 73 —

(za 100 zł.) 
91 40  91 60

7 3 . -
88.60
90.75

101 —

ft. Losy.
Insi. kred. dla handlu po 100 zł. w. a . . 
T ow . żeg. par. na Dunaju po 100 zł. in, k.

n P°
Pożyczka m iasta Budy po 49 zł. w. a.

po 40 zł. m. k ..............................................136.—
40 o * ..........................
40 „ * . . ............................
40 v n •  ......................
40 ,, i ......................................

(z a  sz tu k ę .)
139.25 129 75
9 3 .— 93 50

120 .— 181.—
54 50 56. -
26 — 86.50

136— —.—
33.75 34.85
85,76 26.85
87.60 28.50
23.75 84 85
17.50 18.50

21 — 82 .—
14.25 14 76
14— 14 50

E sterhazego  
Salm a 
Palfiego 
Ciarego 
S t. Genois 
W in d isch g ratza  80 „
W ald ste in a  80 „
Keglevicha „ 10 „
Fundacya szpit. A rcyksięc ia  R u d o l f a ...................  1 4 .—

W e k sle.
(Na 3 m iesiące )

A m sterdam  za 100 zł. h o l .....................................   . —
A ugsburg  za 100 zł. v '. p. n . ................................   97.85
B erlin  za  100 ta l...............................................................  • - . —
F ran k fu rt za 100 zł. w. p .n ................................................  97 40
H am burg za 100 M. B .........................................................  85.80
L ondyn za 10 ft. s z t .........................  116.75
P a ry ż  za  100 f r .........................................   . . . . .  46.35

K urs złota.

D ukaty ces. m en................................................ ....  — . — —•—
detto. pełnej w a g i ...........................................  5 .581/ ,  5 .59

K o r o n a ............................................................................ ....  ...............1------------
2 0 f r a n k ó w k a .............................................................  .9 -3 4 %  9 .3  5 ł ĝ
R osyjski i m p e r y a ł .....................................   . . 9.6'J 9 .65
T a la r  zw iązkow y  ................................................................1.72 1.73
S r e b r o .........................................................................................114.65 114.75

97 .50

9 7 7 0
86.40 

116.90
46.40

Telegrafowany kurs wiedeński.

D nia 23 kw ietn ia
5%  M e t a l i k i ...................................... ....

„ z p rocen tam i z m aja i listopada
5%  pożyczka n a r o d o w a ......................................
Losy z 1860 roku  ....................................................
Akeye b a n k u  wi edeńs k i ego  . . . . . . . .

ft „ kredytow ego ........................
Londyn, 10 funtów s z t e r l i n g ó w ........................
S reb ro  ............................................................................

ft tow arem  
D ukat pojedyńczy  ...............................................

z łr . kr.
56 65
67 30
62 80
31 10

693 —
179 30
116 70
114 65

5 56



URKEDOW1 .
(960) itunbmac&ung. (3)

git. 1693. 2tm 30. Slpril 1868 urn 9 Ul>r ©or* 
mittagS mirb bie ©erlofung bet ©djulbberfdjreibun" 
gen bet ©runbentlaftungSforibe ber ©rofsf)erjogtfjumd 
Krakau, bann fur ba6 ©eittialtungSgebiet Lemberg im 
Slnitslocate bet F l  ©tattł)alterei (Głowacki’fd)e6 
£>au8 9/r: 98V* Lyczakower ©affe) ftattfinbcn.

SBaS f)iemit jut aUgemeinen ^enntnifi gebrad)t
mirb.

©on ber ©tattljalterei ald ©runbentlaffungg= 
Sonb8 = Sirection.

Lemberg, bert 18. SIpttI 1868.

O b w i e s z c z e n i e .
Nr. 1693. Na dniu 30. kwietnia 1868 o godzinie 9tej

f>rzed południem odbędzie sie losowanie obligacyi 
undusz. w indemnizacyjnych W ielkiego Księstwa Kra­

kowskiego, Galicyi wschodniej i zachodniej w lokalu
c. k. Ni ' ' t"' ' ' -------  ’ XT
przy ul(

Z c.
91

k. Nan

•  f
( 9 5 ^ 1

ictwa (dom Głowackiego pod Nr. 987, 
żakowskiej), 

do powszechnej wiadomości podaje, 
amiestnictwa jako dyrekcyi funduszów 

indemnizacyjnych. 
dnia 18. kwietnia 1868.

$ u n b m a d ) u n g .  (3 )
Olr. 22574. $iir ©idjerfttUung ber SonferbationS* 

berftetlungen auf ber Stryj -  Lemberger ©trcifje im 
Zydaczower SlmtśbejirFe fflr bas 3af)t 1868 ober eine 
breijabrige ^eriobe, 1868, 1869 unb 1870, roirb f)ie 
mit bie £>ffertberl)anblung im ©ejirFeiamte Stryj mit 
ber toeiteren ©ebingung auśgefdjrieben, bab bie Un= 
terneljmung oerpfiid)tet i f t , aufier ben oeranfdfiagten 
fonftige tnie immer georteten, mafirenb biefer Speriobe 
oorFommenben jur (Srfialtung ber ©trafie notljtren 
bigen £>erfteUungen, fofdje mógen in grófieren ober 
Fleinecen Oleubautert ober blopeu 94eparaturen befte 
hen, jeberjeit uiiter benfelbeu 3)?obalitdten unb mit 
bem gleidjeft iJladjlaffe auSjufupren, unb t)iebef ftd) 
ber SftidjtigfteUung ber ^oftenbered)iiungen nad) ben 
beftehenben Otormatien unb ben t;ier ju ©runfee lie= 
genben Sirbeit6= unb !Hłaterialpreife ofyne SBieberrebe 
ju unterjieljen.

S a 6 ©rforbernijj befteljt pro 1868.
Sm gtścalpr. bon 

fi. Fr.
Sn ber JReparatur ber ©rućEe Otr. T L  172 22

f „ Sir. 15 19 90
■ „ „  „  „  O h .  1 3  6 7 5  3 6

„ Oh, 24 5 88
„ ^erfteflimg ber ©teinteraffen 524 46

Snfammen 1397 82
ófterr. SBaljr.

UnterneljmungSluftige toerben t)iemit eingelaben, 
iljre mh 10% ©abium belegten ©fferten langftend bid 
jum 5. Ollai b. 3 . beim F. F. ©ejirFdamte in Stryj 
ju uberteid)en.

S ie  fonftigen aUgemeinen unb fpecieUen, namenD 
lid) bie mit bet Ijiemttffen ©erorbnung uoni 13ten 
Suni 1856 3 ^  23821- Funbgemad)ten Offertbebing* 
niffe Fónnen beim Irtreffenben F. f. ©aubejirF einge= 
feljtn toerben.

Olad)traglid)e JDfferte finben Feine ©erflcFfid)= 
tigung.

9Bad hiemit jur aUgemeinen ^enntiyji gebrad)t
toirb.

©on ber F. F. ©tattljalterei.
Lem berg, am 15. Sipril 1868.

C o  s i ę  n i n i e j s z e m  d o  p u b l i c z n e j  p o d a j e  w i a d o  
m o ś c i .

Z c .  k .  N a m i e s t n i c t w a .
L w ó w ,  d n i a  1 5 .  k w i e t n i a  1 8 6 8 .

( 9 3 3 )  © c n c u r d  = S t i i d f c b r e t b u n g .  ( 3 )
Otr .  6 6 7 1  - 9 5 4 .  g u r  © e f e j s u n g  b e r  a m  F. F

© p m n a f t u m  i n  T r i e n t  e r l e b i g t e n  B e l j r e r f t e U e  b e r  ® e =  
f d ) i d ) t e  u n b  © e o g r a p t j i e ,  m i t  t o e l d j e r  e i n  S a h>r e S S es 
f ) a l t  b o n  8 4 0  fi .  ( 9 l d ) t f ) u n b e r t  © i e r j i g  © u l b e n  ó f t e r r  
9 B a l ) r .  b e j i e h u n g S l u e i f e  9 4 5  f t .  n e b f t  b e n  g e f e j j l i d j e n  
S e c e n n a l j u l a g e n  o e r b u n b c n  i f t ,  t o i r b  b e r  S o n c u r d  m i t  
b e m  © e i f a f j p  a u d g e f d j r i e b e n ,  b a f t  j e n e  © e t o e T b e r ,  e i n e  
b o r j f l g l i d j e  ©e r f l ć E j t d j t i g u n g  f i n b e n  t o i t r b e n , t o e l d j e  
n e b e n  i f j r e r  © e f d f i i g u n g  f f l r  b a d  £ a u p t f a d )  u n b  c i n c r  
O o U E o m m e n  $ e r r f d ) a f t  f l b e r  b i e  i t a l i e n i f a j e  U n t e r r i d j t d *  
f p r a d ) e ,  j u g l e i d )  b i e  S e l ) r b e f d l ) t g u n g  f u r  b e u t f d j e  u n b  
i t a l i e n i f d ) e  @ p r a d ) e , o b e r  f u r  e i n e n  © e g e n f t a n b  b e $  
m a t h e m a t i f d )  = f f f i t u r m i j f e n f d j a f t l i d j e n  © e b i e t e S  b e f o n *  
b e r ś  O i a t u r g e f d ) i d ) t e ,  n a d ) j u i u e i f e n  b e r m ó d ) t e n .

SDie g e m a h  © o r f d j r i f t  b i 6  § .  1 0 1  S h m c t  3  b e ś  
O r g a n i f a t i o n S  * ( S n i t o u r f e S  b e r f a h t e n ,  u n b  a n  b a 8  t) 
O J l i n i f t e r i u m  f u r  ( S u l t u S  u n b  l l n t e r r i d ) t  f t i l i f i r t e n  © e =  
f u d ) e  f i n b  b i 6  3Wif te OJłai  b .  S -  b e r  © t a a t l ) a l t e r e i  f f l r  
S i r o l  u n b  © o r a r l b e r g  j u  f l b e r r e i d ) e n .

5L  F. @ t a a t f ) a l t e r e i  f f l r  S i r o t  u n b  © o r a r l b e r g .  
I n s b r u c k ,  a m  2 6 .  O J i dt j  1 8 6 8 .

( 9 3 4 )  < S o n c u t S  = 8 I u 5 f c f ) r e i l i c n .  ( 3 )

O i r o . 5 2 6 3 - 7 3 5 .  3 n r  © e f e ^ u n g  e i n e r  a m  f .  F. © p m =
n a j t u m  j u  R o v e r e d o  e r l e b i g t e n  S e h r f t c l l e  b e r  c laf f t=  
f d j e n  © h i l o l o g i e  r o i r b  (>te t iu t  b e r  Ś o u c u r S  anpi gc = 
f d j r i e b e n .  ® e r  © e ^ a l t  b e t r d g t  © i e b e n h u n b e r t  bre i fś i  
f f l n f  ( 7 3 5 )  © u l b e n  of t .  SB.  u n b  b e i  e o e n t u e K e r  © o r =  
r f l d F u n g  i n  b i e  ()5jĘ)ere © e l ) a l t S f t u f e  8 4 0  fi . ,  n e b f t  b e n  
b r e i  g e f e j j l i d j e n  S d e c e n n a l j u l a g e n  b o n  j e  ( 1 0 5 )  © u l  
b e n .  5 ) a  i n  R o v e r e d o  b e r  ® p m n a f i a l . u n t e r r i d ) t  i t a  
l i e n i f d )  e r t h e i l t  m i r b ,  fo m f l f f e n  b i e  © e i u e r b e r  u r n  b i e  
e r l e b i g t e  © t e l l e  b e r  i t a l i e n i f d j e n  © p r a d j e  i n  IRebe u n b  
© d j r i f t  b o l I F o m m e n  m d d ) t i g  f e i n ,  m o b e i  m a n  n o d )  
b e m e r F t ,  b a f i  u n t e r  f l b r i g e n S  g l e i d ) e n  U m f t a n b e n  b i e  
g d l j t g E e i t ,  b i e  i t a l i e n i j d j e  © p r a d ) e  a n d )  j u  j f e ^ r e n ,  
b e n  © o r j u g  g e m a h r e n  m i t r b e .

@ e l ) 5 r i g  i n f t r u i r t e  u n b  a n  b a ś  i l i n : fte=
r i u m  f u r  @ u l t u 6  u n b  U n t e r r i d ) t  f t p l i f l r t e  © e f u d ) P  
F b n n e n  h i 6 SDiitte S U a i  b e i  b i e f e r  © t a t t l j a t t e r e i  f l be r= 
r e i d ) t  f o e r b e n .
© o n  b e r  F. E. © t a t t l ) a l t e r e i  f f l r  S i r o l  u n b  © o r a r l b e r g .  

I n n s b r u c k ,  a m  2 0 .  2 J ? a r j  1 8 6 8 .

O bw ieszczenie.
L. 22574. W celu zabezpieczenia robót kon­

serwacyjnych na Stryjsko -  Lwowskim gościńcu rzą­
dowym wr powiecie Zydaczowskim na rok 1868, lub 
trzyroczni peryod, t. j. na lata: 1868 , 18o9 i 1870 
odbędzie się w c. k. urzedzie powiatowym w Stryju 
pertraktacya w drodze ofert, z tym wyraźnym wa­
runkiem, że się przedsiębiorca obowiązuje, wszelkie 
inne nietylko w teraźniejszych kosztorysach zawarte 
ale inne w ciągu tego peryodu zdarzające się, do 
należytego utrzymania drogi potrzebne roboty, tak 
większe jak mniejsze całkiem nowe budowle lub tylko 
naprawy, wykonywać pod temi samemi warunkami i 
z takim samym opustem, a oraz poddawać się spraw 
dzaniu kosztorysów podług istniejących norm i cen 
zawartych w cenniku za podstawę do obrachowania 
użytego.

Na rok 1868 potrzebne roboty zawieraią: 
Naprawę mostu Nr. 9 Va 172 22

„ Nr. 12 19 90
„ „ Nr. 13 675 36
„ „ Nr. 24 5 88

Wystawienie terasy z kamienia 524 46
razem 1397 82

Chcących objąć to przedsiębiorstwo wzywa się, 
ażeby ofórty opatrzone w lOprocentowe wadyum, naj­
dalej do 5 maja r. b. wnieśli do c. k. urzędu powia­
towego, w Stryju.

Reszta ogólnych jak i szczególnych warunków 
pertraktacyi, a mianowicie ogłoszone rozporządzeniem 
z dnia 13. czerwca 1856 r. 1. 23821 przeglądać mo­
żna w c . k .  urzędzie powiatowym w Stryju- 

Fóźuiejsze oferty uwzględniane nie będą.

(94 3 ) E  <4 y  k  t .  (3 )
Nro. 12617. C. k. sąd krajowy we Lwowie 

niniejszem nieznajomym z miejsca pobytu spadko­
biercom i prawnabywcom ś. p. Augusta KickiegoJ 
mianowicie pp. Kajetanowi, Aleksandrowi i Gabrieli 
Kickim, i Maryannie z Kowalkowskich Kickiej do 
wiadomości podaje, i i  z powodu pozwu. p. Aleksandra 
Zagórskiego z dnia ia .  czerwca 1867 1. 33775 o wy­
eliminowanie sumy 1000 dukatów hol. dla Augusta 
Kickiego dawniej w stanie biernym dóbr Nawaryi 
i Maliczkowice Dom. 138, pag. 127, n. 30 on. i Dcm. 
100, pag 64, u. 57 prenotowanej,, a obecnie na cenę 
kupna dóbr Nawaryi i Maliczkowice przeniesionej, 
do ustnej rozprawy termin sądowy na i. maja 1868 
o gGdzinia lOtej wyznaczony został.

Gdy miejsce pobytu pozwanych sądowi nie jest 
wiadomem, przeto na ich koszt i niebezpieczeństwo 
ustanowiono im kuratora w osobie p. adwokata Dra. 
Pfeiffera z zastępstwem p. adwokata Dra. Starze- 
wskiego, z którym sprawa powyższa przeprowadzoną 
będzie.

Z c. k. sądu krajowego.
Lwów, dnia 7. marca 1868.

(939) ©  b i c G (3)
9ho. 2371. ©om F. F. ftdbt. beleg. ©ejirFćge= 

rid)te in Stanislau ithrb fflr bie ahtuefenbe unb uu= 
beEannt ino ftd) aufhaftenbe Antonia Studeni ber 
£>r. Sanbeeabbocat 2)r. Eminowicz junt Surator, £>r. 
3)r. Maciejowski al6 bcffeit ©ubftitut jur 2BaI)rung 
ber 9hd)te ber ermdljnteit Olbmefenben auf bie fflr 
biefeibe ()iergertd)t8 erlegte ©aarfdjaft non 348 fi. 
56V3 Fr. 5fi. SB. befteHt unb bie Ślbmefenbe bcffeit 
hiemit berftdnbigt.

©om F. F. ftdbt. beleg. ©ejirFSgeridjte.
Stanisławów, am 31. 9)?drj 1868.

E  d  y  k  i,
Nro. 2371. C. k. miejski sąd delegowany po­

wiatowy w Stanisławowie ustanawia dla nieobecnej 
i z miejsca pobytu niewiadomej Antonii Studeniowej 
krajowego adwokata p. Dra. Eminowicza za kuratora, 
a krajowego adwokata p. Dra. Maciejowskiego za 
tegoż zastępcę celem bronienia praw nieobecnej do 
gotówki w kwocie 348 złr. 56'/2 kr. w. a. na rzecz 
tejże w tutejszym sadzie złożonej, o czem nieobecna 
niniejezem się uwiadamia.

Z c. k. sądu miejsko -  delegowanego.
Stanisławów' dnia 31. marca 1868.

(942) &hinć:;i<icf)Uitg. (1 )
9łr. 18450. 3ur ©efejsiutg beb SabaE- unb ©tem= 

pel = ©ubberlageS in Krystynopol, Broayer §itianjs

©ejirfeś roirb bie Soncurrenj mittelft lleberreid)1"^ 
fd)riftlid)er Dfferte aue<gefd)rieben. _ I

©tefe Dfferte futb unter 9lnfd)Iu| beś ©abiu11̂  
bon 80 ©ulben ófterr. SBal)r., bann bee ©roflĄP' 
rigFeit6=, ©itten* unb ©erntbgenS = 3eu9n^ e eIrn' 
fd)[te^ig 12ten SJlat 1868 jroei Uf)r 5lad)mittagS be' 
bei F. F. g'hianj=©ejirF6'3)trectton in Brody ju 
reidfen.

Ser ©erFe^r biefeś ©-ibnerlageó betrug im
1867:

an S ab aF ..........................................  37754 fl. 38 fr.
an ©tcmpeliuarlen . . . . . .  491

3itfammen 38245 fl. 43 ?'• 
ófterr. 9Bdl)r. ,

S ie  naheren Bicitationśbebingungen, fo toie all !̂ 
ber ©rtrdgnifc = 9luśtoeiS Fónncn bei ber E. F. 
©ejirfś=Sirecticn in Brody, unb bei biefer F. t- b1* 
nanj=8anb.fS =■ Sirection eingejetycii toerben.

©on ber f. F. 3'inanj-Banbef-Sirection. 
Lemberg, ben 9. Stpril 1868.

O b u  i e s z c z e n i e .
L. 18450. W celu obsadzenia głównej trafik' 

tytuniu połączonej ze sprzedażą marków stemplowy6*! 
w Krystynopolu w okręgu c. k. skarbowej dyrekc)1 
obwodowej w Brodach rozpisuje się konkureneya pr/-e? 
pisemne oferty

Te oferty, zaopatrzone kwotą 80 zł. wal. austr- 
jako wadyum, tudzież poświadczenia pełnoletnoseji 
moralności i stosunków majątkowych podane być maj? 
włącznie do 12go nmja 1868, godziny drugiej pop0' 
łudniu do c. k. dyrekcyi obwodowej dochodów skar­
bowych w Brodach.

Obrót tej trafiki wynosił w roku 1867 , mia­
nowicie :

w t y t u n ia c h .................................  37754 zł. 38 U
a w markach stemplowych . . .  491 „ 5 «

■ razem 38245 zł. 43 
wal. austr.

Bliższe warunki licytacyjne, jako też wykaz d°' 
chodu, przejrzane być moga w c. k. dyrekcyi obwo­
dowej dochodów skarbowych w Brodacn, tudzież ^ 
tutejszej c. k. dyrekcy: krajowej skarbu.

Od c. k. dyrekcyi krajowej dochodów skarbowych. 
Lwv,w, dnia 9, kwietnia 1868.

i

(961) Muttbittcd>uii0 . (1)
9h’0. 19515. 3ur SBteberbefe^ung ber SabaF^ 

©rofetrafif in BuczaCz, Stanisławower ginanjbejirFe^ 
niit tueldfer and) ber itleint>erfd)letf! ber ©tempelntarf 
Fen oerbunben ift, roirb bie Soncurrenj mittelft Ueber* 
reid)uug fd)riftlict)er Gfferte awSgefd)rie6en

Siefe Dfferte fin^ unter 9Infd)tu^ te*  ©abium^ 
oon 80 f l . , baurt be6 ©ro^jahrigFeitć^, ©itten= unb 
©ertnógenś = 3 -ugni|eb bie einfd)liefjig 18, 3Kai 1868, 
2 iMr 9iad)m'tta_g8' bei ber F. F. f^inanj»©ejirF^ 
Sitectio:n in Stanisławów jit flbeneid)en.

S e t  ©erFeljt biefer ©ro^trafiF betrug tir $al)re
1867:

an S a b a F ...................................... 12.446 fL 79 Fr.
unb an ©tempelmarFen . . . 2.442 , 67 ^_

3ufammen 14 889 fl. 46 Fr.
in ófterr. SBahrung.

S ie  nafyeren Bicitationebebingungen fo toie a tji 
ber ©rtragnifiaueroeie FłnneiT bei ber F. F- fyinanj: 
©ejirFe = Sirection in Stanisławów unb bei biefer F. f- 
8 tnanj = 8 anbee = Sirection eingefehen toerben.

©on ber F. F. ginonjr=8 anbee = Sirection.
Lemberg, am 15. 9Ipril 1868.

1 O b w i e s z c z e n i e .
Nro. 19515. W celu obsadzen.n głównej tra­

fiki tytoniu połączonej ze sprzedażą marek stempl"' 
wych w Buczaćzu w okręgu c. k. skarbowej Dyrek­
cyi obwodowej w Stanisławowie rozpisuje się kon­
kureneya przez oferty.

Te oferty zaopatrzone kwotą 80 złr. jako wa­
dyum, tudzież w poświadczenia pełnoletności, morał 
ności i stosunków majątkowych mają być podane 
włącznie do 18. maja 1868, godziny 2giej po połu­
dniu do c. k. Dyrekcyi obwodowej dochodcw skar­
bowych w Stanisławowie.

Obrót tej trafiki wynosił w roku 1867, miano­
wicie :

w ty to n ia ch .................................  12.446 złr. 79 kr.
a w markach stemplowych . 2.442 „ 6^

Razem 14.889 złr. 46 kr.
w wal. austr.

Bliższe warunki licytacyjne jakoteż wykaz do­
chodu przejrzane b \ć  mogą w c. k. Dyrekcy1 obwo­
dowej dochodom skarbowych w Stanisławowie, tu­
dzież w tutejszej c. k. Dyrekcyi krajowej skarbu.

Z c. k. Dyrekcyi krajowej dochodów skarbowych.
Lwów, dnia 15. kwietnia 1868.

(974) ^unbm acbung.
giro. 1375. Gross-M osty tnurbe einc

(1) 
f, r.

£eIegrapf)enftatton mit befdjranFtem S.agbienft fflr & 
affgemeinen ©crFel)r eróffnet.

©om F F Selegrapf*n,t3m t) ĉ^ i:at .  
Lemberg, atn 23 2lpril 1868.
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(950) G b i c t. (2)
ę. ^ ro* 21290. ©om Lęmberger E. E. §anbeś= alś 
^ct!ibe[i?gerid)fe mirb bem tpnj ©r. Friedriph Blum, 
\VM5 i ^ 'nna Ślaudinger Sarray tuie and) ban £>vn. 

Uhelm Amster mittelft gegeniDartigcn Gbicteś be*
nnt gemadjt, e6 babę miber biefelben Betti Neschel 

1 praes. 18. Slprii 1868 cine fflage megen 3 al)[ung 
»ei: SBeĄfetfumme bon 489 fi. ćft. 28. f. 91. ©. flber* 

tuorflber am fpeufigen 3- 21290-1868 bte 
'OclbumgSauf[age etlaffen rourbe.

3) a  b e r  S l u f e n t f j a l t ś o r t  f a m m t l i d j e r  S e l a u g t e n  
n b e ? a n n t  ift, fo b a t  b a s  f .  E. S a n b e ś *  a l ś  f i a n b e l o *

3erid) t  su b e r e n  S l e r t r e t u n g  u n b  a u f  b e r e n  © e f a l ) r
ii„ . ^ o f t e n  b e n  l ) i ej tgen  S a n b e ś a b D o c a t e n  f u m .  © r .  

o n i g s m a n n  m i t  © u b f t i i i m m n g  b e ś  f u m .  8 a n b e S a b b o =  
men  ® r .  B l u m e n f e l d  a l ś  k u r a t o r  beftefl t , m i t  róeL 
)etn bie a n g e b r a d j t e  3 t ed) t ś fad)e  ge fc i jmdjhg  Derl )an-  

ue*t tDerben m i r b .
S?om E. E. Sanbeś' ais f)anbelogerid)te< 

Lemberg, am 18. Slpril 1868.

(952) @ b i c t. (2)
9lro. 5184. 33om Stani sławo w er E. E. 5t'reiśgc= 

,1(i)te mivb bas beftanbene Wiener ©robbanblungś* 
■touś „Arenstein Ćc Eskeles“, eigentlid) aber bie ba= 
wb betl)eiligten, bem Seben unb 2BoI)noi'te nad; mm 
eEannten tperfonen mittelft ©Diet unb burd; ben mu 
er ©inem bcftellten Suralor £>tń. 2Ibuocaten ©r. Bo- 
śnberg aufgeforbert, binuen U S a g eu  ben 9tad)iDciś 

M liefern, baji bie beini beftaubenen Stanisławowe!- 
^<tbtmagiftvatc mit 93e[d)oib nom l .^ u lt  1854 P,. 
ttoirEte tjkanotatipn ber ©umme pr. 1994 fi. 15. 2)1. 

"Oer ber Sicalitdt @9Ir. 1943/4 bcrcitś fuftifi^ivt fet, 
ye.t basu bie g-rift offen geljalten incrbe. mibrigens- 
lefe SPrauotation auf 2Tnlangen bes ©egnerś gclofd)t 

Werben tuirb.
'Silit? bem Siatce beś E. E. .thriśgcrid)teś. 

Stan isław ów , am 6. 9(prit 1868.

,J3) ^iinbm adjuiig. (2)
9iro. 5060. 23om Tarnower f. E. 5freiSgerid;te 

lfb I>iemit beEannt gegeben, bajj es non ber ®ov-- 
lavme ber in ber Grjtecuiionśfadie ber ©ireciion ber 
'■Itcn ófterrcid)ifd)en ©pareaffe ix>ibev fu'. Olimpia 

®r«fłn Bobrowska pio. 49.224 fi. 55 Er. 5ft. iffid^r. 
[ ©, non 1)iev auS unterm 31. ©ecember 1867
^ 3- 15334 anSgefd;riebenen epecuticen geiibietung 

ef ®uter Radomyśl fainmt 3ndfl)bi' fet u SlbEommeit
l)abe

« u s  bem 9tatl)e beś E. E. &reiśgerid)teS. 
Tarnów, am 16. Slpril 1868.

(967) Ottmcnrś» .fttittbttirtf&iiitg. ( 2)
, JK r. 806. 3nt ®ereid)c beś ©taatsbanbienftes
(u f “ ^en ĉilibe Eouuiit cine £?bei’ = 3ngenierSfterie lter 
^  cifie wit bem ©el)alte fdijrtidjer 1500 fi. unb bem 
^orttetflelbe jdf)rljd)er 300 fi. su befe^en. 
m put btefe © telle, fo tnie fitr bie enentuetl im
,, udjrucEungśrnege fid) ergebenbe Ober=3ugenteurSfteQe 
'  ei' Glaffe mit bem ©efjalte jdt)rlid;er 1300 fi. unb 
. fut Siuartiergelbe jdl)rltd)er 300 fi., bann enentnefi 
hle ®teHeu non Jjngenieuren lter unb 2ter Slaffe mit 
e a i l r '  c ou,1100fI. unb bęsieljungSlneife 1000fi., 

^f-d; non S8auabjunctenfieffe’n lter unb 2ier Staffe 
bc'u ©emalie jaljrlidjer 800 fi. unb 700 fi., tnfo» 

une bie 3ngenieur= unb ® au  = 2(biunctenfieUen auf 
, lles*' PUtfaOen aud) mit bem Siuaitiergelbe non 200 fi. 

lb bc3iO)ungśtneife 150 fi. — toirb fjiemit ber @on* 
l!r6 au6gefd;rieben.

r. .  ̂ ^einerber urn biefe ©ienftpoftcn i^aben iffle ©c- 
tj unter 9iad)lneifung ber łBerufśftiibien, ber bispc = 
Unb'1, ® fenftlcifllu’8 unb bet tenntnif) ber beuifdjen 
hiA lt,a.lieil’fd)en ©prad;c im uorgefdiriebenen ©ienfO 
fibr. .S ®nbc ®iai l - 3- bei bem ©tatt^alterei^rd-.

1,1 tu Triest einsubringen.
93om f. E. ©tatll;alterei = tprdfibium.

A fiest, am 17. Slpril 1868.

K <1 y k  ♦. (2)
P , . I 1' 437. C. k. sąd powiatowy w Niepołomicach 
j* aJe do wiadomości, że uchwała c. k. sądu kra- 
'Łid'e^<) W ^rakowie z dnia 18. lutego 1868 1. 1691 
,lla (a®z Urban z Brzezia za marnotrawcę uznany i że 
n„ ,lllego kuratorem Marcin Uhytraś z Brzezia usta- 
n°tviony został.

Z c. k. sądu powiatowego.
Niepołomice, dnia 4. kwietnia 1868.

El d  y  l i  i .  (2 )
pod '^' sa<̂  powiatowy w Niepołomicach
\vea!l,*e, wiadomości, że uchwałą c. k. sądu krajo- 
rzf3 ° , lf'ahowskiego z dnia l8go lutego 1868 do li- 
traw • Michał Balachowski z Chrości za marno- 
Ł adP  Uzi>any , i że dla niego kuratorem Wojciech 

1 Ulirości ustanowiony został.
Ty. Z c. k. sądu powiatowego.

lePołomice, dnia 4. kwietnia 1868.
(954)

G  b i c t. (2)
toirb b ^ 0* 2 8 8 8 - ® o m  U U ® e j ir E ś g e r i d ) t e  tu Dębica 
ten g v [ ? '  b e m  Itoben u n b  2 B o l)n o v te  n a d )  u n b e f a n n *
telft npnCU u ltb . ^ c d j t ś n e h m e r n  b e ś  Joseph Raese mit*
L i e b e r  7 -^ ^ ^ f le n  (S b ic te ś  b e E a n n t  g e m a d ) t ,  es  b a b e  
tneife n J x  a u 6  D ę b i c a  tn ib e r  b ie f e lb e n  b e s ie h u n g s =  
Paese J k '  bie  2l e r I a f f e n f d ) a f t S m a f f e  b e ś  Joseph 
f i e r i & t a  ? r®e»- 24- © e p t e m b e r  1S67 3 . 2888 
9ir .  9 3  Q (SrEenntn ih  , b a b  b ie  a u f  b e m  f t a u f e  
h^fditeiń,, T® n- in Dębica a u f  ® r u n b  b e r  @ d )ulb=  

118 beś W olf Wiederspannig ddto. 21. Oc=

t o b e r  1827 f u r  b t e  DJiafje b e ś  Joseph Raese fyaftenbe 
© a ^ p o f t  p e r  1 1 9  fi .  @.2)? .  b u r d )  9 3 e r j d l ) r u n g  e r ! o f d ) e n  
i f t ,  b i e  £ i a g e  a n g e b r a d ) t  u n b  l i m  r i d ) t e r i i d ) e  ę>i lfe 
g e b e t e n ,  t u o r n b e r  j u r  m u n b l i d f e n  2 ] e r t ) a n b [ u n g  bi e  
Ś a g f a l ) r t  l ) i e r g e r i d ) t ś  a u f  b e n  10. J u n i  1868, S8or= 
m i t t a g ś  1 0  Tlfj r  b e f t i m m t  t n i t r b e .

© a bie (5rben unb 31ed)tencl)mer beś Joseph 
Paese bem Seben unb SCDl)norte nad) unbeEannt finb, 
fo l)at baś E. E. )ResirEśgerid)t su il)rer Sertretung 
unb auf i()re @efal)r unb iłoften ben biejtgen E. f 
Dioiar §)rn. Trzeciecki sum Surator beftellt, mii mei  ̂
d)ent bie angebrad)te 3ied)tefad)e nad) ber fur ©ali= 
Sień uorgefd)riebenen ©erid)tśorbnnug oertyonfcclt' \va- 
ben mirb.

© u r d )  b i e f e o  ( S b i c t  m e r b c t i  b i e  i f i e i a n g t e n  er in = 
u e r t ;  j u r  t c d j i e n  3 £B  e n i m e b e r  f e l b f t  j i t  e v f d ; e i n e n ,  
o b e r  b i e  e r f o r b e r l i d j e n  9 1 e d ) t s b e l ) e i f c  b e m  b e f t e l l i e n  
2 3 e r t r e t e r  m i t j u t h e i i e n ,  o b e r  a n d )  e i n e n  a n b e r n  @ a d ) =  
m a l t e r  s »  U i d l ) l e n  u n b  b i e f e m  E. E. 2 3 e s i r f ś g e r i d ) t e  a u -  
j U j e i g e n ,  i i b e r h a u p t  b i e  j u r  2 3 e r t l ) e i b i g u n g  b i c n l i d j e n  
9 t e d ) t ś H i i t t e I  j i t  e r g r e i f e n ,  i n b e t n  f ie f td)  b i e  a u ś  be= 
r e n  S B c r a b f d i t n u t n g  e n t f t e l j e n b e n  f ( -o lge u f e l b f t  b e i j i i -  
m e f f e n  l ; a b e u  t o e r b e t i .

23 ot n  F. E. 2 3 e j i r E ś g e r i d ) t e .
Dehica, ant 12. gebruar 1868.

(956) O g ł o s z e n i e .  (2)
Nro. 1273. Uchwałą c. k. sądu krajowego w Kra­

kowie z dnia 17. marca b. r. do 1. 4502-cyw. został 
Kazimierz llyrc włościanin z Siedlca powiatu Bo­
cheńskiego za marnotrawcę uznanym.

Ustanawiając jemu zarazem kuratora w osobie 
Roehusa Jania w Siedlcu, czyni się o tern stosowne 
ogłoszenie.

Z e. k. sądu powiatowego.
Bochnia, dnia 8 . kwietnia 1868.

(956) El d y  k 1. (2 )
Nro. 1446. <J. k. sąd powiatowy w Podgórzu

podaje do powszechnej wiadomości, że w celu ścią­
gnięcia sumy wekslowej 500 złr. z przynależytośeiami 
od p. Zelisława Bobrow-skiego p. Józefowi Birnbau- 
mowi należącej się, odbędzie się w dniach 9. i 23. 
maja 1868 o godzinie lOtej przed południem w Brzą- 
czowicach publiczna sprzedaż ruchomości dłużnika p. 
Zelisława Bobrowskiego własnych, w protokole za­
jęcia i oszacowania z dnia 17. czerwca 1867 wy­
szczególnionych, między któremi 13 sztuk bydła.

Przedmioty te na pierwszym terminie tylko
wyżej lub za cenę szacunkową, na drugim zaś nawet 
niżej takowej będą mogły być sprzedane.

O bliższych szczegółach można się dowiedzieć 
w kancelaryi sądowej.

Z c. k. sądu powiatowego.
Podgórze, dnia 7. kwietnia 1868.

(957) El <* y  k  I. (2 )
Nro. 140. C. k. sąd powiatowy w Sołutwinie

podaje niniejszeni do wiadomości publicznej, że w spra­
wie wekslowej Beili Rosenberg przeciw Jakóbowi 
Sebuńczakowi celem zaspokojenia uależytości weks­
lowej w kwocie 50 złr. w. a. z p. n. w skutek za­
wezwania c. k. sądu krajowego jako sądu handlo­
wego we Lwowie z dnia 4. grudnia 1867 1.61397 — 
na dniu 25. maja 1868, a gdyby ten termin bezsku­
tecznie upłynął, na dniu 9. czerwca 1868, — każdą 
razą o godzinie lOtej przed południem w tutejszym 
c. k. sądzie powiatowym odbędzie się publiczna sprze­
daż realności, ciała tabularnego nie stanowiącej, pod 
1. k. 127 w Zarzyczu (powiatu Bohorodczaóskiego) 
położonej, składającej się z domu drewnianego, chlewu, 
piwnicy i gruntu 1 morg 600 kwadr, sążni obejmu­
jącego, pod następującemi warunkami:

1. Cenę wywołania stanowi wartość szacun­
kowa w kw;ocie 145 złr. w. a., niżej której ta real­
ność przy pierwszym terminie sprzedaną nie będzie.

2. Przed rozpoczęciem licytacyi winien każdy 
chęć licytowania mający złożyć do rąk komisyi licy­
tacyjnej wadyuni w kwocie 20 zł. w. a. w gotówce, 
które wadyum nabywcy w cenę kupna wliczone, in­
nym licytantom zaś zaraz po ukończonej licytacyi 
zwrócone zostanie.

Dalsze warunki i akt opisania i oszacowania 
tej realności wrolno każdego czasu w tutejszym są­
dzie przejrzeć.

Z e. k. sądu powiatowego.
Sołotwina, dnia 30. marca 1868.

(958) E  d y  k  t .  (2 )
N10. 590. C. k. sąd powiatowy Komarna po­

daje do publicznej wiadomości, że na dniu 5. sierp­
nia 1867 r. zmarł w Krakowie z pozostawieniem roz­
porządzenia ostatniej woli Konstanty Sznaga, krórego 
właściwie uazwdsko Głowacki być ma.

Ponieważ sądowi nie jest wiadomo czyli oprócz 
zgłaszających się spadkobierców' jeszcze komu jakie 
prawo do tego spadku nie przysłużą, a zatem wzywa 
się wszystkimi tych, którzy z jakiegobądź tytułu do 
spadku tego roszczą sobie pretensye, ażeby prawo 
swe do tego spadku w ciągu roku od dnia dzisiej­
szego w tutejszym c. k. sądzie zgłosili i przy wyka­
zaniu prawa dziedzictwa deklaracye do tego spadku 
podali, gdyż inaczej spadek ten, dla którego p. Wik­
tor Ciemirski kuratorem obrany został, z deklarują- 
cemi się i wykazanemi spadkobiercami przeprowa­
dzony i w miarę słuszności pretensyi im przyznany 
zostanie.

Z c. k. sądu powiatowego.
Komarno, dnia 8.'kwietnia 1868.

(944) E d y  k  t. (2 )
Nro. 5315. C. k. sąd krajowy Krakowski za­

wiadamia niniejszym edyktem pp. Pawła i Feliksa 
Brandysiewicza, że przeciw nim p. Maryanna z Bran- 
dysiewiczów Jabłońska o zapłacenie 145 złr. 57 ‘(’a kr. 
w. a. wniosła pozew, w załatwieniu tegoż pozwu 
termin na 10. czerwca 1868. godzinę lOtą rano wy­
znaczony został.

Gdy miejsce pobytu pozwanych Pawła i Feliksa 
Brandysiewicza jest niewiadome, przeto c. k. sąd 
krajowy w celu zastępowania pozwanych jak równie 
na koszt i niebezpieczeństwo ich tutejszego p. ad­
wokata Dra. Szlachtowskiego kuratorem nieobecnych 
ustanowił, z którym spór wytoczony według ustawy 
postępowania sądowego w Galicyi obowiązującego 
przeprowadzonym będzie.

Zaleca się zatem niniejszym edyktem pozwa­
nym , aby w wyżoznaezonym czasie albo sami sta­
nęli lub też potrzebnych dokumentów ustanowionemu 
dla nich zastępcy udzielili, lub wreszcie innego 
obrońcę sobie wybrali i o tern c. k. sądowi krajo­
wemu donieśli, w ogóle zaś, aby wszelkich możeb- 
uyeh do obrony środków prawnych użyli, w razie 
bowiem przeciwnym wynikłe z zaniedbania skutki 
sami sobie przypisaćby musieli.

Kraków, dnia 7. kwietnia 1868.

(970) Sfiiiibmnclning. .• (1)
9110. 1073. atom E. E. ftdbt. belegirtcn fiBejirEś* 

geiid)te 511 Tarnopol alś ©uratelar • ^nftaiij luirb j)ut 
aflgcmcinen Śtcnntnifr gebrad)t, baji uber ben gerid)t= 
lid) t’vl)obciien blóbfinnigen Jossel Buchmann, ©oljn 
beś bieiortś ocrftorbenen Leisor Buchmann auś Tar­
nopol, auf ©runb ber ©eiiel)niiguug beś E. E. $ret6= 
gerid)teś ju Tarnopol Dom 31. ©ccember 1867 3-
16348 bie ©liratct oerf)dnpt mirb unb baf? betnfelben 
Abraham Jacob Setzer auś Tarnopol juni (Sucator 
befteflt lourbe.

®oni E. P. ftdbt. beleg. S e i)irEśgcrid)te.
Tarnopol, am 28. 2kdV(i 1868.

(976; .hiiubm athung. (1)
9iro. 158. © aś f. f. tpunjirungS* unb @o!b= 

unb ©iIbei';(SinlójungS^Imt ju Lemberg ift mit 18ten 
21pril 1. 3 . auś bem .fjaufc Sir. 123 © tabt, obere 
airmciiiergaffe, in baś § a iiś  9ir. 855*/̂  Halitscher 
atorftabtgaffe uberfiebelt unb l)9t bafetbft ani 20ten 
beśfelben 2)lonatS bie roeiterc aimtirung begonnen.

Lemberg, am 22. Slpril 1868.

O głoszen ie.
Nro. 158. U. k. urząd cechowania tudzież wy­

miany złota i srebra przeniósł się na dniu 18. kwiet­
nia z wyższej Ormiańskiej ulicy 1. 123 miasto, na 
ulicę Halicką I. 855 '/k i rozpoczął na dniu 20. t. m. 
dalsze swe urzędowanie.

Lwów, dnia 22. kwietnia 1868.

(973) E) d y k I. (1)
Nro. 61207-10751. C. k. sąd krajowy Lwowski 

wzywa wszystkich posiadaczy następujących obligacyi:
I. Obligacyi wschodnio - galic. w ojenno-pożycz­

kowych na imię poddanych w Czyżycach w obwodzie 
Brzeżańskim wystawionych 5procentowych, na dniu 
1. grudnia 1865 r. do seryi 484 wylosowanych, a to:
1) nr. 14002 z daty 13. wrześ. 1797 r. na 12złr. 376/s kr.
2) „ 13966 „ 6. „ 1798 „ „ 12 „ 376/s „
3) „ 14702 „ 14. sierp. 1799 „ ,, 12 „ 376/ s „

II. Wscbodnio-galic. obligacyi za dostawę w na­
turze na imię poddanych w Czyżycach w obwodzie 
Brz eżańskim wystawionych 4procentowycb, na dniu 
1. czerwca 1867 do seryi 487 wylosowanych, a to:
4) nr. 2957 z daty 29. sierpnia 1793 r. na 5 złr. 30 kr.

7252
2995
1905

27. lutego 
24
19. " „

1794 „ „ 15 „ 30
1793 11 —55 ;> r>
1796 „ „ 1 9  „

III. W scbodnio-galic. oblig. za dostawę w naturze, 
na imię gminy Czyżyce wystawionej 2procentowej, na 
dniu 2. stycznia 1863 do seryi 486 wylosowanej nr. 
10185-1002 z daty 1. listopada 1829 r. na 43 złr. 
38?/' kr., —
ażeby się w terminie jednego roku, 6 tygodni i dni 3 
z temi uopiero co opisanemi obligacyami do sądu 
zg ło sili, w razie bowiem przeciwnym po upłynięciu 
tego terminu obligacye rzeczone za nieważne i amor­
tyzowane uznane zostaną.

Z c. k sądu krajowego.
Lwów, dnia 7. marca 1868.

(971) G t> i c t. (1)
9}vo. 4653. 2?om Samborer E. E. ftmśgeridjte 

ttutb; bem abroefenben unb bem gegenmarttgen Stuf* 
entbaltśorle nad) unbeEannten Eduard Ralik mittelft 
gegenindrtigen (Sbicteś beEannt gegeben, baji in golge 
9Infud)enś ber Ester Steigelfest jur ©id)erfteHung 
ber 9Bed)felfumme Don 44 fi. bft. 9B. fammt 6 %' 3 'n5 
fen Dom 13. Sluguft 1865 unb ber bereitś ^ugefpro= 
d)enen ^often Don 3 fl. 54 Er., 3 fi. unb 2 fi. 34 Er. 
óft. 2B ., banu ber gegenmdrtigen im SBetrage Don 
3 fl. 44 Er. 6ft. augelprod)enen ©recutionśEoften, 
bie Sranśferirung ber laut fPfanbungśprotoEoH Dom 
29. 9toDember 1867 3 ’ 14647 bei ben (Sljdeuten 
Eduard unb Marie Ralik gepfanbeten gabrniffe ju 
©unften ber Ester Steigelfest benńCligt, bte SJoHjug  ̂
fe^ung Derfiigt morbeit ift unb bab bemfelbeit jur 
23ertretung etn Surctor in ber ffteyfon beś §>rn. San^ 
beśabbocaten ©c. Kchn befteflt morben ift.

Sambor, a m  20. Slpril 1868.



żytościami i 500 zł. w- a. z przynal. z ceny kupna 
realności w Krakowie pod 1. 80 *(m. VII. -  4. Dz. V. 
położonej p w załatwieniu których to próśb rezolucyi 
z dnia 22go października 1867 do 1. 16631 i 16332 
zapadłej.

Gdy miejsce pobytu tychże nie jest wiadome, 
przeto c. k. sąd krajowy w celu zastępowania ich 
jak równie na koszt i niebezpieczeństwo tychże tu­
tejszego adwokata p. Dra. Szlachtowskiego z substy­
tucją p. Dra. Geisslera kuratorem nieobecnych usta­
nowił, któremu pomienione uchwały doręczone zo­
staną.

Zaleca się zatem niniejszym edyktem powoła- 
Edrnunda Gockerta i Amalii z Gockertów Jahlowej ajm, aby jak v.r najkrótszym czasie albo same sto­
noga dobra licytowane także poniżej tej ceny wy- nęły lub też potrzebnego pełnomocnictwa ustanowio- 

wofawczej być sprzedanemi. ' ' • nemu fl'a n'cl* zastępcy udzieliły lub wreszcie innego
2. Dobra Medynia i Węgliska sprzedają się ry- | pełnomocnika sobie wybrały i o tern c, k. sądowi_ • i_ „i____ : i : „ i J

578
(9 6 3 ) E  d  y  k  t .  (1 )

L. 1688. C. k. sąd obwodowy w Rzeszowie na 
spólną prośbę p. Edmunda Gockerta i ś. p. Amalii 
z Gockertów Jahl, według dom. 209. pag. 350. n. 16. 
haer. właścicieli dóbr Medynia i W ęgliska. w da­
wnym obwodzie Rzeszowskim położonych, zezwala na 
dobrowolną publiczną sprzedaż wymienionych dóbr, 
i takowy w dwóch terminach, na dniu 4go czerwca 
1868 i 3go września 1868, każdą razą o godzinie 10. 
przed południem przedsięweźmie pod następująeemi 
warunkami:

1. Cenę wywołania stanowi się w wysokości 
53000 zł. w. a., za przyzwoleniem właścicieli panów

czałtowo w granicach, jak je obecni właściciele po­
siadają , jednakowoż z wyłączeniem wynagrodzenia 
za zniesione powinności urbaryalne, a natomiast z 
wszelkiemi hypotekę tych dóbr obecnie obciążającemi 
długami, jako to: suma 1000 złp. czyli 105 zł. w..| 
austr. na rzecz szpitalu w Głogowie w pos. 9. o n .; 
suma 5000 zł. w. a. z p. n. na rzecz galicyjskiej 
kasy oszczędności w pos. 121. on. i suma 8337 zł. 
4 5 y a kr. w', a. z p. n. na rzecz p. Józefa Kolischera 
w pos. 118. on. hypotekowanemi.

3. Wadyum ustanawia się na 2650 zł. w. a., 
wadyum utrzymanego licytanta przyjętem będzie do 
depozytu sądowego, wadya zaś odpadłych współlicy- 
tantów będą im zaraz po odstąpieniu, a względnie po 
skończonej licytacy! zwróconemi.

4. W przeciągu 30 dni po prawomocności aktu 
licytacyi obowiązanym jest najwięcej ofiarujący zło­
żyć ł/3 część ofiarowanej przez sie ceny kupna na
zecz obecnych współwłaścicieli do depozytu c. k. sądu 

obwodowego w Rzeszowie , ta ‘/, ezęśc ceny kupna 
ma być w całości, t. j. bez wliczenia czyli potrące­
nia wadyum, tudzież bez potrącenia długów hypote- 
cznych uiszczoną.

Długi hypoteczne i wadyum przekazują się na 
dalsze ~l„ części ceny kupna.

5. Resztę warunków licytacyjnych, ekstrakt ta­
bularny , stary akt oszacowania i inwentarz ekono­
miczny z roku 1834 dóbr Medynia i W ęglisk w re- 
gistraturze c. k. sądu obwodowego w Rzeszowie, zaś 
mapy i protokołu parcel w biorze adwokata Dra. 
Geislera w Rzeszowie mogą być przeglądnięte.

Rzeszów', dnia 27. marca 1868.

krajowemu doniosły.
Kraków, dnia 2. kwietnia 1868.

(959) Bi <1 y  i i  t .  (1 )
Nro. 680. C. k. sąd powiatowy wr. Drohobyczu 

czyni niniejszem wiadomo, że Jakób Mayer i nieletni 
Schmul, Saul i Reile Ruchel dw. im. Mayery w za­
stępstwie swej matki i opiekunki Chaje Sure dw. im. 
Mayer przeciwko Antoniemu Sieglowi i jego możli­
wym spadkobiercom i prawonabywcom ze życia i miej­
sca pobytu a ostatnim i z imienia niewiadomym pod 
dniem 5. lutego 1868 1. 680 wnieśli pozew o uzna­
nie, że w stanic biernym realności pod 1 k. 8 mia­
sto w Drohobyczu Dom. civ. tom. I. p. 291, n. 3 on. 
na rzecz Antoniego Siegla zahypotekowana z tytułu 
pożyczki dłużna suma 1000 złr. przez zadawnienie 
zgasła i ze stanu biernego tej realności wyekstabu- 
lowaną i zmazaną być ma, — w skutek czego ter­
min do postępowania ustnego na dzień 25. czerwca 
1868 o godzinie 10tej przed południem wyznaczony 
został.

Ponieważ pozwani z życia, miejsca pobytu i 
z imienia wiadomi nic są , więc ustanawia się dla 
nich kurator w osobie p. adwokata krajowego Dra. 
Wohllernera z zastępstwem p. Adama Wysoczańskie- 
go — i wzywa się pozwanych, ażeby na terminie 
wyżwspomnionym albo osobiście w tutejszym sądzie 
powiatowym stanęli, albo ustanowionemu kuratorowi 
potrzebną do obrony inforniacyę tern pewniej udzie­
lili,—  gdyż w razie przeciwnym wszystkie złe skutki 
ztąd wyniknąć mogące sami sobie przypisać muszą.

Z c. k. sądu powiatowego.
Drohobycz, dnia 18. marca 1868.

(916) E  «I y k  I . (3 )
L. 199. C. k. sąd powiatowy w Lisku podaje 

do wiadomości, że Jona Grauer pod dniem 22. sty­
cznia 186S I. 199 pozew przeciw:

1. Izraelowi Siisswein w Lisku,
2. z miejsca pobytu i życia niewiadomej Rywce 

Siisswein ,
3. spadkobiercom po ś. p. Leibie Siissw ein, 

mianowicie: nieletniego Abrahama Siisswein przez 
opiekunkę Matei Siisswein w Lisku,

4. Małoletnym dzieciom, Leibie Bart i Abraha- 
żników pod rygoren{ w edykcie z dnia 28. lu tego; wowi Bart w zastępstwie tychże ojca Mortka Bart 
1866 1. 681 wyrażonym nowy termin do dnia 20gojo  zniesienie wspólnictwa co do posiadania realności 
lipca 1868 przyzwolony, nareszcie, że dla nieznajo-

(972) E  <1 y  k  t .  ( 1 )
Nro. 786. C. k. sąd powiatowy w Dukli uwia­

damia Aleksandra Jasińskiego, Józefa Jasińskiego, 
Jędrzeja Solskiego i Dominika Kneseka starszego, 
jako z życia i miejsca pobytu nieznajomych, na real­
ności pod 1. kons. 24 w Dukli zabezpieczonych wie­
rzycieli Aleksandra Landau i Jakóba Majera Katz, że 
na majątek tych dłużników przez tutejszy c. k. sąd 
powiatowy pod dniem 28. lutego 1866 1, 681 kon­
kurs wierzycieli otworzono, dalej że do zgłoszenia 
hypotecznych pretensyi do zastępywanej przez pani. 
Saula Goldenberga krydalnej masy pomienionych dłu-

mych z życia i miejsca pobytu hypotecznych wierzy­
cieli kurator w osobie c. k. notaryusza p. Tomasza 
Witkiewicza ustanowiony zosta ł, któremu stosowną 
informacyę wcześnie dać należy.

Dukla, dnia 31. marca 1868.

(962; E  «1 y  k  t .  (1)
L. 2077 - 2227. C. k. sąd krajowy Krakowski 

zawiadamia niniejszym edyktem pp. Maryą, Karolinę 
i Joannę Gajdzińskie, że przeciw nim i innym Pin- 
kus Koral i spadkobiercy Abrahama Infelda wnieśli 
prośby de praes. 12. września 1867 1. 16331 i 16332 
o nakazanie zapłaty sum 600 zł. w. a. z przynale-

pod Nrem. konskr. 280 w Lisku położonej w tutej­
szym sądzie wytoczył, na który to pozew termin do 
ustnego postępowania na dzień 6. maja 1868 o go­
dzinie 9 tej przed południem wyznaczony został.

Ponieważ miejsce pobytu współzapozwanej Ryfki 
Siisswein jest niewiadome, zatem ustanawia się do 
jej zastępstwa kuratora w osobie p. Herschka Wolfa 
Dyma.

Zaleca się zatem tejże, ażeby albo osobiście na 
tym terminie stanęła, lub potrzebne dowody ustano­
wionemu kuratorowi do obrony udzieliła, albo innego 
zastępcę ustanowiła.

Z c. k. sądu powiatowego.
Lisko, dnia 20. lutego 1868.

(936) ( S h i f t .
9ir. 3841. ©om E-E. Lemberger SanbcSgf1'!^ 1 

tuivb bem Lukas Kalicki mittelft gegemuartigen 
teS befemnt gemadjt, eS babę rniber ibri Jocoh Ba 
ani 21. fscittner 1868 3- 6741 megen ©ytabuli^^B 
ber ©iinime 125 fi. (5. 2)f. famint Snterefjen auS bw 
Baftenfianbe ber Stealitat sub Nr. 105 @tabt elIIt 
Stage angebraefyt unb um rid)terlid)c £)ilfe gebeten, w®1" 
u ber ber Śermin jur futumarifdjen ©erljanbtnng auf L,c’
2. Suni 1868 uiti 10 Ufir ©orm. anberaumt morben '! • 

© a ber SIufentbattóo1rt beS ©elangten Łu,c?! 
Kulieki nicljt bcEannt ift, fo bat baó E. f. 9anbeśger!fy 
gn befjen ©ertretung unb auf beffeu ©efafjr unb 
[ten ben fjtefigen 2lbr>ocaton fperrn ©r. K r a t t e r  &N 
©ubftituirung bes .fierrn 8nnbeS=9Itbocaten ©r. Gfe' 
gorowicz alb Surator beftetlt, mit reeldjem bie fll1' 
gebradjtc 0?cd)tS|"ad)e nad) ber fur ©atijien DOfS' 
[djriebencn ©eridjteśorbiumg oerfjanbelt luerben W11'

©uid) biefeiS (Sbict nnrb bemnad) ber 
langte erinnert, jur redjten entroeber fet&M 
erfdjeinen , ober bie erfoiberlidjen 9led)to£>eIjeIfe ^  
beftetlten SBertrcter mitgutlyeiLen, ober audi eincn fll’' 
bereu ©adjmalter ju mat)ten unb biefem f. E. 2anb^3c' 
ridjtc anjujeigen, ńberbaupt bie jur ffiertbeibifl1111" 
bieidid)en i}otfd)rtfl8tnd[)igeu 3ted)t6mittet ju eigtej' 
[en, inbem jie ftd) bie auo beren fflerabfdutnung e" 
ftcl)cubeu Sotgen felbft beijiuneffen tyaben tuirb-

®om E. f. 2anbeSgeiid)te.
Lemberg, am 1 gebruar 1868.

(3)
i i'1

tcS in Grodek mirb befannt gemadit, ba^ jur $ ei„ 
einbringung ber bem Simche W olf juerfcnntcn 
beruug ren 18 fi. óft. SB., fcrnerS ber bereits 5lli, 
fprodjenen (Syecutionsfoften im ©etrage oon 2 fl. $  ’ 
unb 94 Er. ófter. SBdbr. unb gegemrartigen 
tiomSEoften im 23elragc non 2 fl. 2 Er. ófter. 
im 3 l|ge bes lueiteren (fyeeutionśperfa^reno bie tf 
cuiioe g-cilbietiing ber bereits gepfdnbęten unb 0' 
fd)d(3ten, bem By sil Zapotocki getfórigen, fub 
171 in Grodek getegenen SRealitatS^alfte in brei, fll[- 
ben 2. Snni 1868, auf ben 22. Su»i 1868 unb 
ben 3. Stiiguft 1868, jebeSmal um 10 lltjr SBorini**, , 
feftgefe^tcn Ścrmlnen porgenommen luirb. ©er 
buugS* unb @d)d^ungsact, mie and) bie Sicitatib1’5' 
bebingungen, Eórmen jeberjeit in ber l)iergerid)tliwe 
Stegiftratur eingefefjen trerben.

©om E. E. ©cjirE(Sgerid)te.
Grodek, am 2. Sanner 1868.

(929) ©  b i c t. (3)
Diro. 67012-12756. ©om Lemberger E E. 2 ^  

beógeridjte merben bie Sn^aber ber angeblid) in ^  
luft geratl)enen oftgalij. ©aturaLSieferuiige^Obiigabj 
9?r. 6799 ddto. 13. gebtuar 1795 uber 26 fl. 22*/5 
aufgeforbert, binnen einem 3 Ql)rc» 6 9Bod)en m10,lt 
Sagen bie obige Obltgatfon bem ©erid)te uorjide01., 
unb bie ©cft^red)te barjutl)iin, iribrigenS foldje 1,(1 
©erlauf biefer Sr i fi amortifirt merben mirb.

©om f. E. Sanbe6gerid)te 
Lemberg, am 19. 9Jlarj 1868.

(945) u u b in a rh ii n q.
5!ro. 3856. ©on ©cite beó f. E. ©cjirEśger

Nro. 67012-12756. C. k. sąd krajowy B'v0'!s|1i 
wzywa posiadacza na imie gminy Głęboczek po'via(/ 
Borszczów opiewającej obligacji dostarczenia 
raliów nr. 6799 z dnia 13. lutego 1795 na 26 |  
22V5 k r., ażeby takową w przeciągu jednego , 
6 tygodni i 3 dni tutejszemu c. k. sądowi przed 
żył i prawo posiadania wykazał, gdyż w przecitf^L 
razie po upłynieniu tego terminu pomieniona 0,) 
gacya umorzoną będzie.

Z c. k. sądu krajowego.
Lwów, dnia 19. marca 1868.

Doniesienia prywaine.

Owce rasowe.
©ąreRctja bobi firaOicgo Tr ij b crt) fia W a l l i s  id 3£olIefdjcun(j id Kjcc^acO, podaje do publicznej 

wiadom ości, że rozpoczęła wyprzedaż baranów i matek rasowych z trzody miejscowej owiec elektoralnych 
i N egretti, która będzie trwać do strzyży, t. j. 15go czerwca r. b.

Owce te są zupełnie zdrowej czystej krwi, zatem jednakowe w rozpłodzie, silnej budowy z obfitem
runem i szlachetnym miękkim włosem, na którym pot nieznaczny, łatwo dający się oddzielić, przez które
to przymioty trzoda nasza od wielu lat wsławiła się w kraju i za granicą.

Na zapytania listowne Dyrekcya dóbr w Kolleschwitz (ostatnia poczta Horrosedel) udziela wszelkie 
żądane wyjaśnienia.

Kolleschowitz, dnia 12. kwietnia 1868. ( 9 4 9 - 2 )

P r a e s l r o g a .
iflÓJ

Ponieważ rozchodzą się pogłoski, iż sy11, , ,  
G a b r y e l  D i c k  nadal, pod władzą opieki*1*^ 
zostający, długi na weksle zaciąga, przeto oS".'* o 
czam, że żadnych jakichkolwiek długów za 111 
płacić nie będę.
(969— 2) J ó z e f a  D i c k '

O s t r z e ż e n i e .
Płacąc wszystko gotówką, nigdy żadnych  ̂

więc znajdowały się w obiegu jakie weksle z a*
ksli nie wystawialiśmy i nie wystawiamy, ~ e,g a j «

mi podpisami, to podpisy te są sfałszowane 
gamy w ięc, że takich weksli płacić nie będziemy* 

Kraków, dnia 20. kwietnia 1868

Z  e. k. galic . drukarni rządowej.


